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Uczczenie zwłok Sienkiewicza w Pradze.
Minister gen. Sikorski w Tulonie. -- Olbrzymia afera oszukańcza w Kra­
kowie. -- Wielkie świętokradztwo w Przemyślu. -- Ogromne rozmiary 

skandalu politycznego w Rumunji. — Zamach stanu w Pekinie.

Min. DarowsM pozostaje 
no staarHisłiłi.Głosy i refleksje.

L w ó w , 24. października.
Zan m dyskus:a sejmowa w y ­

powie się co do e x ; o s e  p emiera 
Grabskiego, przyjdzie nam s t w e ; -  
tizić na za sa .z ie  g osów  prasy, że 
wrażenie, wywarte przez mówcę na 
Sejmie by.o  słabsze, niż poprze­
dnio, w  dobie wifelkich reform skar­
bowych. Bezsporny ten fakt wyni­
kać m _z. z. ciyrtyK; prryccyii, tkwią­
cych Lądź w  składzie i na Iroju 
Sejmu, bądź w treści przemówienia.

Analizując obiektywnie tekst 
slcnogPamu sejm owego znajdziemy 
w  nim częściowe wyjaśnienie braku 
zainteresowan a w Sejmie. Mowa  
daleka iest od efektów' retorycz­
nych. Co Węcej, będąc wiernem 
odbiciem sytuacji bieżącej, nie za­
w i e i  zdań, mogących wy w  łać  
bądź żywiołowy poklask, bądź 
wrzawę prots- tu. Jest śc sta i ucz­
ciwa i iako refleks zaeadnień pań- 
s wowych — pełna troski i chło­
dnego, najeżonego cyframi ra­
chunku.

W swej części jednakże, poświę­
conej kryzysowi gospodarczemu, 
zawiera ix p u s e  pozycje, godne  
bacznej uwagi. P i^ede^szystkieni  
traktuje problem naja nudniejszy, 
rajjywiej zaprzątający oplnję pu 
bliezrą Po wtóre problc-m ten o- 
*nawia cz łcw itk  w  pkrw szym  rzę- 
dz e powołany do amo-ytatywnych  
ośw iadcz  ń. Po trzecie wreszcie —  
uięcie zagadnień a i oznaczenie al- 
Szego progran u posiada p*erwiastki 
zupełnie nowe. Oto jasno i dobit­
nie stawia postulat utrzymania kur­
su z'otego, jakkolwiek inflacja usu­
nęłaby-najłatwiej przesilenie w  prze­
myśle i rezygnacji z pr mocy za­
granicznej. ch oć'środek  ten jest (ak 
baidzo kuszący.

I niesteiy —  ta właśnie cześć

obo-
zbyt

przemówienia spotkała się z 
jętności i Sejmu. Może była 
maio popularna-'

L d y n ą  opozycję w yw oła ło  pr e- 
n ó w e n ie  premiera na ławach bia­
łoruskich i ruskich. Było to do 
przew dzema „Rząd G aosk ego — 
pisze „Diło* — nie ma najmniej­
szego zamiaru wyk mać w stosu;,ku 
do nas te zobowiązania które przy­
jął na s  ebie w międ ynarodow ych

Traktatach.T Nie ma dobrej woli 
ani ocho y w ykonać sw e zobowią­
zania. Nie chce płacić w tksli  po­
przednich rządów. Jest to wniosek, 
jaki m us:my w ciągnąć z expose  
i jaki musi jpodkresrC nasza p r- 
lamentarna reprezentac a “.

W niosek kłan li wy i gotr słowny  
w obec  t go, co Rząd w zakiesie  
ustawodawstwa mniejsz Se ow ego  
wykonał i zamierza wykonać.

W

Minister pti. SiiiapsRl w Tulotiiz,
ODWIEDZINY NA POKŁADZIE PANCERNIKA I WIZYTA U MARSZ.

PETAINA.
Tulon, 2-1. paźdz. (Tcl. O. P.) 

Wczoraj rano przrbj* ł tu min. son. 
Sikorski. Powitał niiaiora admirał 
Fatou. W gmachu prefektury mor- 
sWej nastąpiła prezentacji1 przmlsta- 

Wiciełi władz oraż/lowódcó-w lioly. 
Min. Sikorski udał sic na plac broni, 
gdzie dokonał przeglądu rjotnp i iji 
honorowej.- Orkiestra marynarki ode 
grała hymny narodowe polski i fran­
cuski. Następnie gen. Sikorski! od­
wiedził pancernik -Lorraia • gdzie 
zapoznał się szczegółowo z organi­

zacją i. urządzeniem pancernika. Po  
w-izwpi odbyło się w  prefekturze 
merskiej śniadanie. Z kolei zwiedził 
mimster arsenały i warslaty okrę­
towe. Wieczorem odbył się na cześć  
ministra obiad w preickturze mor­
skiej,- a po obiedzie wielki raut. Dziś 
rano min. Sik orski udał się samo­
chodem do Nicei, aby odwiedzić ba- 
" iaeego tam marszałka Petaina. Do

• Paryża powróci minister w niedzielę
* wieczorem.

tul noli ń i i  lirpeiiswce we Franci1.
Warszawa, 21. paźdz. (Tei. G. P.) 

-Gazeta Warszawska" donosi z Pa­
ryża, iż głównym celem pobytu min. 
Sikorskiego w a Francji iest zamó­
wienia fiotyli torpedowców i łodzi

podwodnych dla marynarki polskiej. 
Koszta zamówienia mają pójść na 
poczet pożyczki (011 mili. fr. udzie­
lone! sw ego czasu Polsce przez par­
lament francuski.

Siwieli mtlmla mm  lewie.
Warszawa, 21. października. (Z.) Z Berlina donoszą: Pisma niemie- 

| ckre zamieszczają wiaduność, iż Sowiety wystosowały notę do państw 
bałtyckich, aby nie wchodziły w żadne układy z rządem polskim.

(Telefonem od naszego korcspon.)
Warszawa, 21. paździormka. (Z ) 

Źródła urzędowe zaprzeczają donie- 
ieniu o bliskiem ustąpieniu ministra 
Darowskiego.

SUKCES MIN. SKRZYŃSKIEGO
Warszawa, 24. października. (Z i

i F t o C J i h c  n  r; ■ a u" w i., ‘-tzonaisze 
c r p o s e  ministra S k r z y ń s k i e g o  w  k" 
lfiisji spraw zagraniczinycn Soinm. 
podnosząc wielki sukces ministra w 
komisji.

INTERPELACJA PIĘCIU KLUBÓW 
Warszawa, 24. paźdz. (Tcl. G. P.) 

„Kurier Warsz.“ omawia w artykulp • 
wstępnym wczorajsze wystąpienie 
pięciu klubów sejmowych z nagłymi 
wnioskami, domagającymi się w y ­
krycia nadużyć podatkowych na 
Górnym Śląsku.

■ o------
USTALENIE GRa N iCY LITE W- 

SKO-LOTLWSKIEJ.
Tallin, 24. paźdz. (Teł. G. P.) 

Onegdaj. zakończyły się obrady Jo- 
tewsko-litewskiej komisji granicznej, 
która we wszystkich punkthch' do­
szła do porozumienia. Granica zo­
stała ostatecznie ustalona.

_— . Q-----
OCZYWIŚCIE ZAPRZECZAJĄ...
Udap-k, CM r) a z dlx. (Tul.-U. P) tutej­

sza prasa niemiecka zaprzecza donie­
sieniom o wykryciu w Grudziądzu taj­
nej organizacji niemieckiej, przyczepi 
jak •Ytnadoiuc znak-ZiOno znacziią ilość 
materiałów 'wylmeliowych poftiodżćw-a 
iiJbnrieckk.-gvi. Gdańska praśii niemiecka 
dmwodzi, żc materiały ' wybuchowe, 
znajdujące się w piwnicy ii: ikry i miłowa­
nego domu w (Iriiozkicr/ij pochodzą le­
szcze z czasu, gdy w  domu tym urzę­
dowała francuska iiesju wojłkowa.

-—o -

Znakomita „kawa z jiianka“ 
Od godz.

0(1 dziś codziennie HH98M
od g a d z in y  8-mej w ieczorem  d o  f*szej v> nocy

Kancert idErwszoFzsiliiej orkiestry „K O SC H A “
z udziałem skrzypka Harry’ego, zwanego królem „Shimmy4-, 

na sposób wiedeński, czekolada, herbata, wina, likiery i inne napoje pierwszorzędnej jakości.
8 —  9 rano podaje sie ś n ia d a n ia  u r z ę d n ic z e  dt& T. Urzędników, h o h o m m m i

I
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CzEfń bjł M i f w . t z  
dla Słowian.

Praga, 24. paźdz. (Tcl. O. P.) Kul- 
tnfinacj śnym p a n k ta n  maimcstacjl djta. 
wczczewa pamięci Sienkiewicza byki u- 
roczystość  w Panteonie, zaczęta  p tze- 

’mówiieiricm ministra ośw ia ty  dra  Mar- 
kow icza (w języku słowackim), k tóry  
rzek? m. i. co  następuje:

Głęboko wzruszeni stoimy przed 
trumną wielkiego syna Polski, pisarza 
o  św iatow ej sław ie i wielkiego ezfow iei 
ka. Genjahiy pisarz, arcym istrz  słowa, 
b ył równocześnie budzicielem sw ego na­
rodu, nieustraszonym bojownikiem o 
największe narodowe ideały. Henryk 
Sienkiewicz dowiódł sw emu narodowi, 
że 'żaden  naród, n aw e t  w czasach naj­
w iększych klęsk, nie powinien upadać 
ra duchu

Wielki pisarz zaprawia? naród swój 
do w ytrw ałości,  cierpliwości i męstwa. 
Naród polski po ciężkich walkach osią­
gnął ów  wielki cel, k tó ry  w skazyw ał 
mu Sienkiewicz w , swoich d z ie ła  In 
Duch H enryka Sienkiewicza za /a iac ly ł 
się nie ty lko vy życiu narodu p o is k ie m  
lecz w całej słowiańszczyzno: i w całej 
kulturalnej ludzkości. Polski pisarz Sieri 
k.iewicz byt znany w catym świacie 
słowiańszczyzny, a u nas należy do 
najpoczytniejszych pisarzy. S łow a Hen- 
ly k a  Sienkiewicza jeszcze n zcił w fjną 
krzepiły nasze serca  i u im .d y  i dlatego J 
sk ładamy najw yższy  !io!J 
Synow i Polski za mcśrn!’; 
słowa.

ożcpolB? „ . Oiiolensblego.
KAŻE POLSCE ŻAŁOWAĆ, IŻ ML ZAWARŁ A PRKTATU MANDLO-

VI EGO Z ROSJ \.

(Tcl efonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 24. października. (Z.) 
,-Kurjer Wieczorny" donosi, że były  
poseł sowiecki w  Warszawie, p. 
Oooleński w drodze powrotnej do 
Moskwy uazielif wywiadu wycho­
dzącej w Mińsku litewskim miejsco- 
wej gazecie komu.ikstyczncj na te­
mat stosunków polsko-sowieckich. 
P. Oboletiski stwierdza w  swym  
wywiadzie, żc w  ostatnim czasie 
stosunki tc nosiły charakter w naj­
w yższym  stopniu naprężony. Do ro­
kow ań o umowę handlową dotych­
czas niedoszło. Tłumaczy się to 
częściowo tem, że  rząd Dolski nic 
zgodził sic na punkt wklzerda So­
wietów, polegający rta żądaniu, by

rząd polski zrezygnował z niektó­
rych zobowiązań c o  wieców, jakie 
nam się należą z tytułu traktatu 
tyskiego.

P. Obolćński sądzi, że. umowa 
hanałowa, jaką Polski zawarłaby z 
Sowietami, byłaby dla Polski dosko­
nałą rekompensatą za zrzeczenie 
się Polski części swoich praw (*.’). 
Podkreśla on te rzekome korzyści, 
jakie Polska osiągnęłaby w  razie 
zawarcia umowy. Prasa polska 
zwraca uwagę, że dyplomacja so­
wiecka stale teu sam argument no*. 

.  ,wta-za zapominając, że Rosja jesi 
I bardziej zainteresowana w traktacie 
I handlowym niż Polska.

wieunuru 
rtilTp jego

GROŹBA STRAJKU W ŁODZI.
Łódź, 24- paźdz. Ci el. O. P) Wczoraj 

odbyty  się zebranie delegatów awiązku 
klasowego i związku „P raca" .  Postano- 
■nwoh.o, ź c . o  ile sp raw a padiwyżki nie 
będzie załatwiona, to przed środą od­
będą się masówki. w  fabrykach, a z e ­
branie dclcgatóW? zadecyduje o dalszej 
taktyce . Na ■posiedzeniu z\v . „Praca" 
okazało  s ię ,“ ze w iększość robotników  
domaga się podwyżki w yższej niż 15% 
D idcead oświadczyli,  że o ile przyjdzie 
ilo strajku, to żądania pierwotne ulegną 
zmianie.

PRZYJĘCIE POSŁA POLSKIEGO “ 
W KOPENHADZE. i:

Kopenhaga. 24. paźdz. (Tcl. G. P.) 
Dziś poseł polski Kom,.tarty R ozw adow ­
ski w ręczy ł królowi na uroczystej au­
diencji l isty  uwierzytelnia,ją;cc. Król w 
dłużiszej rozmowie dał dowód zain tere­
sowania stosunkami duńsko-polskimi i 
w yraz i ł  nadzieje sizerszcgcf rozwoju ist­
niejących między  obu krajami stosun­
ków kulturailno-ckonomiiczn.ycli. P o  au­
diencji poseł Rozwadowski został przy­
jęty orzez królowę, k tóra  następnie 
przyjęta panią Rozwadow ską. )

 o------

B. KRONPRINZ KANDYDATEM 
DO REICHSTAGU.

Berlin, 2 i. paźdz. (Tel. G. P.) 
W edług doniesień berlińskiego ko-, 
respondenta „N. Y. Wodla“ nacjona­
liści zamierzają wystawić kandyda­
turę byłego kronprinza w przy­
szłych wyborach do Reichstagu. 
Miarodajne kola uważają to za nie­
możliwe^

KIEROWNIK WAŻNEGO RE­
SORTU.

Paryż, 2-1. paźdz. (Tcl. G. P.) 
Na miejsce Pcretti dcliii Rocca, od­
chodzącego na stanowisko posła 
francuskiego w M.adryeie, dyrekto­
rem departamentu politycznego na 
Quai d‘ Orsay został mianowany 
Laroche.

 o------
NOWY POSEŁ. SZWAJCARSKI 

W WARSZAWIE.

Hefno szwaje., 24. paźdz. ( le i .  G. 
i . )  Rada związkowa zamianowała 
doktora praw Idans Segesscra  
ministrem pełnomocnym Szwajcarji

Warszawie.

Dfepzpia afera oszukańcza w Krabowi
Aresztowania dyr, Grotowskiego. —  Zdefraudował i Wyłudził 
około półtora mil,ona złotych. —  Upadek krakowskiego „Ku*

rjera Wie ̂ ornego".

Kraków, 24. paździemjkai
(z) W  środę wieczorem na doniosic- 

n.c Banku ćmęrowniczejo w P ozm niu  
w te w a n o  do policji krakowskticj dyrek­
tora oddziała tegoż banku na Małopol- 
skz dra Żelisłgwą Grotowskiego. P od­
czas p rzosluchaif*  \i yszly na jaw  tego 
rodzaju okoliczności, żc policja po po- 
roizumieniu się. z prokuratorem! aresz­
tow ała dra Grotowskiego. Stwierdzono, 
że dr. Grotowski pieniądze inkasowane 
od kupców z tałej Małopolski z.a cu­
kier poznaiski, przyw łaszczał sobie./.a- 
miasf cdofowazLcać do kasy. Maińj 
pula-jc te trw a ły  jeszcze cd m arca brzc% 
szłego reku .-G ro tow ski za. sprzciucwie-* 
szoiiic pieniądze prowadzi! oyystawiic 
życie, a z jednaw szy  sobie zaufanie w 
sze ro kk h  kolach tmansoiwyeh. począł 
korzystać ze znacznych kredytów . Mię­
dzy innetni nabył on niedawno kamle- 
nice p rzy  nl. Batorego, willę w okolicy' 
Krakowa, oraz aut., 1 drukarnię. P rz y  
treli transakcjach dr. Grotowski złoży? 
tylko zadatki, odkładając na dalszy ter­
min w yrów nanie  resz ty  n a f t y  tośof. 
Nadto zakupił naprzód udziały, a na­
stępnie całe w ydaw nictw o „Kud e rą  Wie 
cznrnego", który już w dniu wczoraj? 
szym  i c ukazał się.

Dyr. Grotowski prowadził życic nad 
stan, w yjeżdżał częste za granicę do

Francji i Anglii, oraz urządzał częste 
bańkie y, iktórc ipocldaniiaty olbrzymie 
sumy.

Przes łuchany  dr.' Grotowski przy­
znał się na razie do defraudacji około 
400.000 złotyeu. Afera ta wzbudziła w 
Krakowie olbrzymie poruszenie, zw ła­
szcza, żc jest to już druga defraudacja, 
k tóra  p  krótkim odstępie, czasu wyszła 
na jaw.

W ostatniej drwili dowiakliiljinny się, 
żc dr. Grott.wskl wyłudził od kilku o- 
sób w Krakowie i okopcy przeszło 1 
m <jon złotych..  Podobno w tej sprawie 
UKiJą nastąpić dalszo aresztowania. .

UPADEK „KURIERA WIE­
CZORNEGO?.

Kraków, 24. paźdz. (Tćl. O. P.)
W związku z aferą p. Grotowskie­
go donoszą, żc „Kurjer Wieczorny" 
iktórelS wydawcą i właścicielem 
byt sekretarz krąk. Izby handlowej 
dr. Bereś, a redaktorem znany pu­
blicysta Konst. Srokowski), zbankru­
tował. Deficyt przekracza 180.000 
złotych. Dr. Bereś sprzedał był  
część swych udziałów* p, Grotow­
skiemu za 6.000 dolarów.

rażenie, mor
(Telefo :cm od nasze go korespondenta.)

Warszawa, 24. października. (Z.) , niedaleko wód polskich śa {ałszywe. 
Rząd berliński ogłasza, iż wiadomo- j Rząd berliński twierdzi, że wspólne 
ści o wspólnych manewrach niemie- ‘ manewry sowieckie i niemieckie «ie 
cko-sowieckiej floty nad BaEykieilł i odbyły się.

mm
Wiedeń, 24. paźdz. (T cl. G. P.) | kich 62 byłych posłów kónunństycz-

,W r .Allg. Ztg. ‘ donosi z Berlina, żc , nych. Dotychczas aresztowano tylko 
sędzia śledczy trybunału państwa . 3 posłów, gdyż reszta uciekła, 
wydał nakaz aresztowania wszyst- I

Magazyn i pierwszorzędna pracownia honfeheji damskiej
(byłego priyhrawacza firmy Bracia dtauber)

B. MUTZENMACHERA Jagiellońska 16
poleca: kostiumy, płazzeze, suknie, swetry etc., oraz wykonuje pod ssobislem kiero­
wnic twem właściciela magazynu Wszelkie roboty z dostarczonych lub Własnych ir.a- 

terjałów, — H a j u o w i ie  m o d e le  w ie d e ń s k ie  1 p a r /g k le .  7408

rozmiary 
poiif, w Bnmunji.

12 posłów skompromitowanych. — Gro- 
żba przesilenia rządow ego. — Premier 
w zyw a winnych do złożenia mandatów.

(Telefonem od nasz
ego korespondenta.)

Bukareszt,, 24. października, 
(m) Znana afera  paszportowa, która 

przybrała rozmiary skandaliczne i gro­
zi przesileniem w rządzie, dala powód 
pismom opo-zycyjnym cfp gwałtownych  
ataków na rząd. Pisma tc twierdzą, że 
oprY/tz generała Yąitolanu (brata mini­
s tra)  w aferę wmieszanych jest 12 de­
putowanych liberałów, których dymisji 
zażądał preuijCir Bratianu. Pono w  Wia­
domy już nielegalny sposób wystawiono 

kilka tysięcy paszportów.
P ra s a  rządow a twierdzi, że skandal 

przybierze jeszcze szersze rozm iary  1 
spowoduje ustąpienie szeregu dalszych 
wybitnytli osobistości z łona gabinetu, 
w razie gdyby  skom promitowany sekre- 
tai’/- stanu f;ranasovicL nie oWfiyn* f dy­
misji. Wmieszany w  sp raw ę dyrektor 
rl ipowica zcziiantaimS * aaciiilli ou- 
elążył szereg znanych działaczy pólrly - 
cznych, gdyż, jak twierdizi, za wydawa­
niem fałszywych paszportów  jnle-rwc- 
nlowali różni w'p)ywowł politycy. — 
Prezyd en t  m his trów wj.idał poiećenie 
p rzeprowadzenia  jaknaiisurowszego Ślcdz 
tw a  i wezwą! skompromitowanych 12 
posl<Vw z partii liberalnej do ustąpienia, 
o ile czują się winnymi.

ZitMłi sf if i w Filinie.
Londyn, 2-1. Daźlz. (Tel. G. P.) 

Reuter donosi z  Pekinu, że wyko­
nano tani z. 3 ni ach stanu. Mianowicie 
główni generałowie pt»>-auowilj 
wstrzymać kroki wojenne i p atięii 
kroki w tym kierunku, aby Eon 
Jung Tsiang przybył do Pekinu i 
objął to miasto. Postanowiono dalej 
usunąć gen. Wu Rei Eu. Dziś wcze­
snym rankiem wojska Ecu Jung 
Tsianga w esz ły  ilo miańa. przer­
wały komuniKabję, a Fan Jung 
Tsiang objął władzę.

Hong Kong, 21  paźdz. (Tel. G. P.) 
Nadeszła tu depesza iskrowa, że 
Fen Jung Tsiang otoczy* pałac prezy 
denta w Pekinie.

N . Jork, 24. paźdz. (Tel. G P )  
Doniesienia japońska: z Szanghaju 
gło. zą, że  w Pekinie wybuchła re­
wolta przeciw gen. Wu-Pei-Fu z uo- 
wotiu jego ciężkiej klęski, tia froncie 
mugdeńskim. Połączenia telegraficz 
ue z Pekinem przerwane.

PREZYDENT CHłN UCIEKŁ Z PEKINU.
Piaryż 24 paźdz; (Tcl. G. P) Jak  d o ­

noszą z  Tokio, nadeszły  tam z Tieuit- 
sinu wiadomości,  wedle których p rezy­
dent republiki chińskiej Tsao-Kun u-? 
ciekł z Pekinu.

ZAMACH STANU W MANDZURJI,
Londvn, 24. paźdz. (Tel. G. P.) 

Reuter podaje pólurzędov a wiado­
mość, wedle której w Mandżurji do­
konano podobnego zamachu, jak w 
Pekinie. Potwierdzenia tej wiadomo­
ści nie jest na razie możliwe.

7WVCIĘSTWO COOLFDGFA
VY PROBNEM GLOSOWANIU.
Nowy Jork, 2 i. paźdz. (Tcl. G. P.) 

Przy próbnem głosowaniu na pre* 
zydenta Coolidge otrzymał Ł20J.37S 
głosów, La I ollete 406 006, a Daves  
487,002, na ogólną liczbę głosujących 
2,300.480.

"— O— —
NIEMCY ZWRACAJA FRANCUSKIE 

BALONY...
Befłłn, 24 paźdz. (Tcl. G. P,) Pisma 

donoszą,, żc wład*ze niemfecDc zgo dk ly  
się z w ró d ć  baSoft francuski,  który spad i 
w okolicy Emden pod wariiiildćin, żfc 
rząd francuski, zapewni idcntyczjic trak ­
towanie balonów niwm. na swojem tery­
torium.
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Ameryta gotowa przystą­
pić do trybunału haskiego-

Waszyngton, 24. paź-Jz. (Teł. G. 
P.) Prezydent CoulIJge w \ i to s i l  
wczoraj w Izbie handlowej przemó­
wienie. w  któreni je sŁ z e  raz pod­
kreślił swoje stano n isko wobec Ligi 
Narodów. Prezydent podniósł, żc 
Ameryka nie wstępuje do Ligi Na,-o* 
dńw, aby nie zawikłać się w sprawy 
międzynarodowe, w których nie jest 
bezpośrednio interesowana, nie wy* 
klucza to jednak przystąpienia iej 
do T rybunału haskiego.

ZAOSTRZON A WALKA MIEDZY 
LIBERAŁAMI A KONSERWA!Y-  

STAJWI.
Londyn, 24. paźdz. (Teł. G. P.) 

Oświadczenie Baldiiina, że w  razie 
objęcia władzy przez jaartję konser­
watywną będą wprowadzane taryiy 
ulgowe dla produktów spożywczych  
z dominium i koionji, oraz środki dla 
zabc/picczcniia przemysłu angiel­
skiego drogą powiększenia stawek  
celnych, spotkało się z ostrą kryty­
ką partii liberalnej. Oświadczenie 
Balduiira zaostrzyło znacznie walkę 
między liberałami a konserw aay- 
Siami.

PRZECIEŻ SOWIETY DOSTAŁY 
KREDYT.

Moskv a, 24, paźdz. (Tel. G. P.) 
Kaizanclenbaimi, jeden z dyrckto}- 
iów  ŚBanku państwowego, oświad­
czy! po powrocie z Londylui, żc 5 
wielkich banków londyńskich i filie 
banków amerykańskich udzieliły 
bankom  sowieckim krótkotermino­
wego kredytu w wysokości kilku­
dziesięciu milionów rubli na finan­
sowanie importu i eksportu rosyj­
skiego.

FeibMtui ..Gar. Poi " ł  4. 26 X 1924 U

H. G. WELLS. '

Zatruty skarbi
Tłum. Elma.

(Ciąg dalszy).
W  śnie swoim  ujrzał się Evans  

naraz, bez logicznego przejścia, 
w chwili, w  której warkocz Chang- 
Hi’a znalazł mu si^ w  ręku. Życie 
„Żółtego” — nie jest bynajmniej 
św iętością  w oczach awanturników 
pew nego kalibru. Predominantą o- 
hrazu sam ego snu s ‘ała się teraz 
chytra twarzyczka Chang-Hi’a, zra­
zu atakiem w ściekłości skurczona 
niczem raptownie zbudzony wąż, 
następnie wylękła, naprzemian po­
nura i skryta, to znów  tchórzliwi? 
rozpłakana — aż wreszcie Chińczyk 
szyderczo śmiać się poczynał, urą­
gać dziwnym rechotem, straszli­
wym, niepojętym —  demoniczi ym. 
W  końcu zmąciło się  znów Senne 
widziadło i scena cala przybrała 
obrót straszliwy, niesamowity — 
jak się to nie az w majakach sen-

WSPANIALE UCZCZENIE PAMIĘCI WIELKIEGO PISARZA -  TRUM­
NĘ NIEŚLI PRZEDSTAWICIELE RZĄDU CZESKIEGO. WYSTA­
WIENIE ZWŁOK W PANTEONIE. UROCZYSTOŚCI ŻAŁOBNE.

Praga, 21. paźdz. (Tel. G. P.) | ulały gaj palu! i wawrzynów. U stóp 
Pociąg ze zwłokami Eip i ki? w i cza 
przybył lu wczoraj o godz. 2 ).2(J.
Na dworcu oczekiwali w imieniu 
prezydenta republiki gen. Czeczek, 
w imieniu parlamentu prezydent se­
natu Donat, ministrowie dr. Benesz,
Udrzal, Malypeter, dr. Markowicz,
Nowak, Srbnny, dr. Girsa, wielu po­
słów i senatorów, szef sztabu n n .
Mittelhauser, gen. inspektor nrmji 
dr. Machaj, korpus dyplomatyczny, 
reprezentanci miasta i liczcie stowa­
rzyszenia.

Gdy pociąg wjechał do hali 
dworca, orkiestra odegrała hymn 
polski i oba czechosłowackie hymny 
państwowe. Przemówienia wygłosili 
wiceburmistrz miasta Pragi Yanek 
i prezes Prokoupek. Na przemówie­
nia te odpowiedział senator Baliński.

Trumnę ze zwłokami wielkiego 
pisarza wyniesiono z wagonu Przód 
dworcem zgromadziły się tłumy pu­
bliczności, które utworzyły szpalery  
ciągnące się od dworca do Muzeum 
Narodowego. Trumnę złożono na 
ry dwanie żałobnym, ciągnionym 
pizeż trzy pary kotii. Trumna przy­
kryta była szkarłatnym płaszczem, 
na którym widniał srebrny orzeł.
Gmach Muzeum Narodowego tonął 
w powodzi światła. Członkowie de­
legacji i przedstawić!ile rządu wnie- 
Śh trumnę na ramionach do wnętrza 
Panteonu i złożyli na przygotowa­
li j m lam katafalku.

Przed południem trumnę ze zwło­
kami Henryka Sienkiewiczu w ysta­
wiono na widok publiczny w  Pan­
teonie. Tlo katafalku tworzy wspa-

leżą wieńce od prcżyde-.ta republiki, 
od rządu ezechostowackiego, armji] 
gen. Mittchausera, miuustra oświaty, 
Rady Nar., Akademii Nauk i Sztuk, 
Sejmu polskiego i i.

O godz 9.30 przybyli do Panteo­
nu przedstawiciele rządu i miasta 
Pragi Koło polskie, liczne stowarzy­
szenia i organizacje, w  c Ju złożenia  
hoidu wielkiemu Zmarłemu. O godz. 
10 zgromadziły się przed pałacem 
tłumy publiczności, które w skupie­
niu składały hołd nieśmiertelnemu 
pisarzowi.

Praga, 24. paźdz. (Tel. G. P.) 
Dnia dzisiejszego odbyły się żało­
bne pochody, oraz uroczystości, 
zorganizowane w  hołdzie dla wiel­
kiego pisarza przez w yższe  szkoły  
i szereg korporacyj. Gmachy publi­
czne oraz wiele domów ozdobiono 
chorągwiami, opuszczonemi do poło­
w y  masztu na znak żarony.

UDZIAŁ JUGOSŁAW.II W OBCHO­
DZIE.

W arszawa, 24. paźdz. ( l e i .  G. P.) 
Poscl k rólestw a Serbii i Choru  acji ptze- 
stat iw ręce komistetu . sprowadzenia.-, 
zwłok S :ei;kic;\y.ieza list, w który m do-* 
nosi, że weźmie udział w uroczysto­
ściach sprowadzenia zwłok w imieniu 
króla Jugosławji oraz  serbskiej Akade- 
mji nauk  i umiejętność.

W arszawa, 2-i. paźdz. (Tel. G. P.) 
Główny komitet sprowadzenia  zwlmk 
Sienkiewicza phjlaje. że poselstwa: ru
muńskie, włoskie, japońskie i serbskie 
zapowiedziały złożenie wieńca na trum 
nie Sienkiewicza.

Sftil ni ip ii liu ls-iisi!-
Konstantynopol, 24. paźdz. (Tel.

G. P.) Pismu tureckię donoszą, że  
odkryto spisek na życie Kemala pa­
szy. Spiskowemu jest ó Ann-uiczy- 
ków, którzy w tym 'celu przybyli z 
Aten. Policja dementuje to doniesie­
nie, jednakże pisma potwierdzają 
wiadomość.

USTAWA KWATERUNKOWA.
Warszawa, 24. paźdz. (Tei. G. P.) 

Połączone komisje ]5ra\vniez;i i woj­
skowa przyjęły w 11. czytaniu pro­
jekt ustawy o zakwaterowaniu woj­
ska, z wyjątkiem 2 artykułów,.

 — O- ~!*r
lj  MAC DONALD O PAKCIE GE- 
, NEWSKIM,

Wiedeń, 24. paźdz. (Tel. O. P.) 
,;N. Fr. Presse" donosi z Londynu, 
że Mac Donald na zgrimadzeniu  
wybcrczem oświadczył, że pakt ge­
newski będzie zagrożony, jeżeli rząd 
robotniczy nie zostanie utrzymany. 
Pakt stanie się martwą literą w ra­
zie dojścia do władzy partji konser­
watywnej.

KOMUNIŚCI ZAKŁÓCILI WY­
BORY W ANGLJI.

Londyn, 24. paźdz. (Tel. G. P.) 
Reuter Liberała, podkreślają, że nie­
pokoje podczas zgromadzeń przed­
wyborczych w ywoływane są prflz  
obcokrajowców, szczególnie przez 
komunistów,

 o----
NOWE SPRZYSIEŻEN1E \V BRAZYLII.

Paryż, 24 paźdz. Cl u' G. P.) Do 
dzienników tut. dmifis/u; z P o  de T,- 
n euro. jakoby wykrytj, tam p o sta ł nowy  
spisek, majacy na celu obalenie rz.:ć:i. 
Członków sprzysiężenia aresztowańo.

 u-----

JULIUSZ MEINL lirząidza we Jikiij 
przy  ul Sykstuskiej 33. próbne go tow a­
nie kawy, na kfllre ::;:prssza upreejrii.t 
Szanowna Publiczn )ść.

uych dzieje. Chang-H; zaw o z U 
i błagał —  to znów odgrażał się, 
charkccząc. Stawał przed stosem  
złota, jakby je ciałem wlasnem  
chciał osłonić. Evans uczul s ę po­
nownie zmusz nym za warkocz g 
„hwyc ć; tym jednak razem Chiń- 
c yk groźną już zajął postawę, a 
wykrzywiona, zie aca rasową nie­
nawiścią maska Z iltego poczęła 
wraz z całą postacią podnosić się 
w oczach napastnika, uraslać, po­
tężnieć —  aż doszła  do n iesłycha­
nych rozmiarów. Stos złota zmienił 
się w piekło ogniste, Luergee, k ó- 
rego szatanem-stróżem był właśnie  
rozjuszony Azjata. Szatan ten bi! 
Evansa swym  czarnjm warkoczem  
i — co gorsza — sypał mu w gar­
dło węgiel żarzący, k óry go pali; 
i parzył straszliwie — już usta .  
pełne ma żaru... inny zaś d en im  
wroła go grzmiącym głosem:

—  Evans, Evans — cóż tam, 
u licha, zasnąłeś tumanie?,..

— Czy też to rnożr Hool e. 
wola ?...

Evans ocknął się całym w y s ł -  
kiem woli. By-'i tuż u wejść a 
w zatokę.

— Oto i t'zv Dalmv, T i  bedzie

grizieś w stronie tych lam gąszczy. 
Uważaj dobr e: idąc wprost ku nim 
poprzez zarośla, znaleźlibyśmy 
„miejsce" tuż na zakręcie rzeki.

Z punktu, w którym znajdowali  
się w tej chwili, widzieli dokładnie  
miejsce ujścia rzeki. Widok ten 
rozbudził Evąnsa do reszty.

—  Kieruj naprz d tam, przyja­
cielu — albo, na wszystkie piekła 
— przyjdzie mi nażłopać się słonej 
wody.

Wpił zęby wszystkie w  mięśni 
ręki, wpatrzony jak w hypnozic  
w srebrzystą w-stęgę w ody, w i j ą ą  
się między skałami a ciemną ziele­
nią zagajenia.

—  Dawaj wiosło! warknął bru­
talnie po chwili.

—  Dotarli tak do samego ujścia 
rzeki.

Jeszcze wysiłek  jeden i drugi 
przeciw prądowi, a oto już nabrał 
Uooker wody dłonią, poniósł do 
ust —  splunął.

Wyżej nieco skosztował pono­
wnie

—  No, teraz chyba ujdzie.
Poczęli chciwie pić 2 dłoni.
— Có, u djabła! zaw oła ł nagle 

Evans, co nam z tej kapaniny, pić-

by tak trzeba do S ą d n .g o  dni;-.!
1 nie zważa ąc na niebezpieczeń­

stwo, prze Iiv.Iił się poza dzi b 
czółna, chłepcąc wprost w'odę usta­
mi dowoli.

U gasiw szy  pragnienie, poczęli  
kierować się ku malej pizystani, by 

"wylądować tam wpośród gąszc y, 
wchodzących klinem w  wodę.

•— Będzie nam teraz trzeba prze. 
dzierać się pizez hasze e aż do sa­
mej zatoki...

—  Mnie zdałoby się lepiej, o- 
krążyć — wdo:łując — odpaił 
ilooker.

Wrócili zatem znów na środek 
rzeki i poczęli, wiosłując, opusz­
czać się /. jej b ie s  em. Poczem, zna­
lazłszy się na wodach morza, je- 
cjfSiT wzgłuż brzegów, aż wreszcie 
— skombinowawszy, że są na miej­
scu, przybili. Wciągnęli łódź leciu- 
c ną daleko na ląd za sobą i za- 
puicili się sami w głąb aż po skraj 
dżungli, skąd dojrzeć mogli w  isto­
cie poprzez wyłom w skale g upę 
krzaków i drzew w  prostej linji 
przed sobą.

(C. d. nX 
»—1 ty ■>
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(Zakończenie).
W  numerze wczorajszym ża- 

mfeściliśiny pierws*zą część ex-  
pose min. Skrzyńskiego, w ygi o-* 
szonego w sejmowej komisji 
sp ra w  zagr. Obecnie podajemy 

zakończenie interesujących w y-  
'Wodów ministra, według urzędo­
w ej  rek c j i  Polskiej Agencji T e ­
legraficznej. Red.

W a r s z a w a  23 października. 
(Tel. G. P.) P:zeciioc,ząc do sprawy  
ogran iczen ia  z b r o j e ń ,  minister 
zaznaczył, że sprawa ta będzie 
przedmiotem obrad konterencji roz­
brojeniowej, która zbierze się praw­
dopodobnie w  c z e r w c u  ro k u  p r z y ­
sz łeg o . jeżeliby ratyfikacja nie 
wpłynęła do oznaczonego czasu, 
w ów czas  Rada Ligi po stwierdzeniu 
faktu wyznaczy n o w y  term in dla 
ratyfikacji. JeżeliDy konferencja 
rozbrojeniowa nie doszła do rezul­
tatu pozytywn go, w ów czas proto­
kół przestan ie ob ow iązyw ać.

Wartość protokołu polega na 
te m : że c a ł a  lu d z k o ś ć  p r a g n ie  
r ed u k cj i  zb r o je ń  i t r w a łe g o  p o ­
k o ju ,  aby uniknąć w  przyszłość, 
takiej strasznej już jaką ! yła 
wojna św iatow a. To jest tei.aenca  
ogólna świaia całego. Czy urze­
czywistnienie protokołu zależy od 
ratyfikowania go przez wielkie  
państwa nie dlatego, aby wielkie  
państwa iylko miały decydować  
o  dzisiejszym ustroju świata, ale 
dlatego, że różnica pomiędzy więk­
szymi i mniejszymi państwami jak 
np. pomiędzy Anglją a nami jest 
jednak wielka.

Mówca wskazuje dalej na wielkie  
zło jakie wynikło  z wojny świato­
wej. D ow odem  jest fakt, że m iljony 
ludzi ż ą d a j ą  pracy a nawet spo­
łeczeństwo tak w ysoko stojące jak 
angielskie nie może pracy tej do­
starczyć. Pracy nie będzie można 
dostarczyć dopóki nie będą zapew­
nione rynki zbytu i handlu, do­
póki nie będzie zapewnione bez­
p ieczeń stw o  i rów now aga ca łe j  
Europy. Na bezpieczeństwie, spo­
koju, ładzie, praworządności mię­
dzynarodowej opierają się wszystkie  
problemy.

M ówiąc o konieczności wpro­
wadzenia w życie postanowień pro­
tokołu pan minister przypomina  
słow a Machiayella, który pow ie­
dział, że dobrą polityką jest  
robić dziś to , coby s :ę m usiało  
zrobić jutro. Pragnieniem mas 
pracujących jest zapewnienie po­
koju. Chcą one wiedzieć, że dyplo­
macja świata pracuje nad tern aby 
pokój ustalić. Jeżeli są w innych 
państwach tendencje żeby nie 
współdziałać na terenie Ligi Naroj 
dów, jeżeli tam podnosi się hasła 
wojenne czy też wzmożenie siły, to 
niewątpliwie w o l a  zbiorowa 54  
państw  narzucić im  m oże ideały  
zaw arte w protokole.

Sytuacja świata jest n iesłych a­
n ie  groźna i świat powojenny nie 
wszedł jeszcze na tory normalne. 
Wyjściem z tej sytuacji jest apel 
do w szystk ich dem okracji ś w i a ­
ta b y  zg o d z iły  s ię  na w sp ó ł­
pracę na w spólnej olatform ie  
so lidarności i spraw iedliw ości 
mię dzyńarodow ej.

Wojna była toczona w  irnę  
hasła: prawo przed siłą. Jeżeli po­
wrócimy znów do tego, że siła  
idzie przed sprawiedliwością i przed 
prawem to świat zagrożony jest 
w  sposób taki, jakiego n a j w ię k s z y  
p e s y m iz m  n ie  j e s t  w  s t a n ie  o d ­
m a lo w a ć .  Protokół nie jest roz­
wiązaniem kw tstji,Jest on punktem

Z życia prowincji. %

W jaki s p is u  dziewoje sHBtfcie mszczą sig 
nt swych hochonhoch...
Potworny czyn ztfradzonej,
(Od naszego korespondenta.)

Sanok , 23 października.
Do w ień .a  wawrzynowego w o -  

jownirzych sanockich arn ^cnek  
przybył nowy listek.

W pewnej wsi pod Brzozowem  
żyli i kochab się on i ona, miesz­
kańcy tejsamej wsi. Po pewnym  
czasie on zaczął doznawać uczucia 
przesytu i zwrócił s :ę z afektami 
do przyjaciółki swej donny. Zdra­
dzona dziewoja wyzyskując lesztki  
sw e g o  czai u n a k ło n i ła  g o  d o ;

p ożegnalnej nocy przedślubnej, 
w cza sie  której pozbaw iła  g o  
brzytw ą .w sze lk ich  m ęskicn  
dystynkcji" .

Of ara zemsty zakończyła życie 
wśród strasznych męczarni.

Policia prowadzi śledztwo w  kie­
runku odnalezienia sprawczyni ana­
log iczn ego  z a m a c h u  popełnionego  
w K łka dni po poprzednim ula 
odmiany ‘w  Zagórzu pod Sanokiem.

W u te .

Z  ziemi sanockiej.

(Od naszego korespondenta).

Sanok, 22. paźdzernika.
Znów krwawy dramat rodzinny. J e ­

szcze nie ucichło echo po małżeńskim 
dramacie M arszalków, a już kronika 
krynunałna Sanoka wz&ogadła sie o no­
w y epizod W  poniedziałek w czasie 
małżeńskiej sceny w. ro-dźmic P isa rczu-

ka, urzędnika dyrekcji skarbu, 'dopro­
wadzona do rozpaczy  żona. p. P . u d e ­
rzy ła  go kilkakrotnie siekierą  w gtowę 
zadajuc mu 7 ran. Rannego odwieziono 
do szpitala powszechnego, żonę jc.go 
osadzono w więzieniu.

Kronika drohobycka.

(Ofl naszego korespondenta.)
Drohobycz, w  października.

Koncert. Odbyt się tu w sali „Soko­
ła" p ie rw szy  w ty:n sezonie koncert, 
którego w ykonaw ca  'by ł „K w arte t  
TryestcńsiP*. Czterej artyści tryesteń-  
scy  tw o rzą  zespół doskonale zgrany, a 
każda część w ybornego  programu t rzy ­
mała na uwięzi uw agę słuchaczy. K w ar­
te t  tryesteński, k tó ry  uwzględnił prócz 
muzyki kameralnej także ..modernistów", 
pozostawił po sobie niezatarte  w ra­
żenie.

Kradzież. Ubiegłej nocv okradziono
i klep galan tery jny  i perfumeryjny p. 
Jonasza  Licbesa przy  pryucypalnsj  uli­
cy (Mickiewicza).  S p raw cy  dotychczas 
nłewyśjedzono. Szkoda jest bardzo  zna­
czna Dziwnem jest,  że mimo, iż u- 
przaTuęcic skradziony cli rzeczy  musia­
ło dość długo trw ać, żaden policjant 
przy  jednej z najgłówniejszych ulic mia­
s ta  się nie zjawił.

Ot

W iadom ości z Jarosławia.

(Od naszego korespondenta .)

Ja ro s ław ,  23. października. i 
(S.) Pożar .  W  nocy z 22. na jł3. bm. 

wybuchł pożar w prrysió lku  K arpaty  
koło Nowej kjrobli, pas tw a  k tórego  pa­
dło 8 zabudowań gospodarskich, Szkoda 
znaczna, dotąd nic ustalona. P rzy czy n a  
pożaru  miała podoono b y ć  wadliwa bu­
dow a kc-mlnów.

Z sati odczytowej. Do grodu naszego 
zawita ł znany  powieśckopisnrz, W acław  
Sieroszewski i wygłosił 1S. btn. w sali 
wojskowego Kasyna garnizonowego zaj­
m ujący odczyt p. t. „Dusza wschodu i 
zachcdu", il lustrowany oryginału cmi
przeźroczami z  Indji, (ihin, Japonji, A-

i r c y k i .  Dina 17. bm. wygłosił  w sali 
,.Sokoła" pos. W. Ostrowski odczy t p. t. 
„Stan szkolnictwa we Francji i w  Pol­
sce".

Ze sportu. Na boisku 2. p. W. Ł. o d ­
b y ły  się 18. bm zaw o dy  piłki nożnej 
o mistrzostwo k la s y  „C‘‘ między Ż. T. 
O. S. „Drohobycz zw ycięzca okręgu 
stryjskiego, a S. K. S. „Ja ro s ław ja"  
zwycięzca okręgu przemyskiego z w y ­
nikiem 1 . 2 dla „Ja ros ław ji"  Sędzio . 
w a f  p. Nowosielski. Ze względu na to, 
że „ Ja ros ław ja"  przegrała  w  D rohoby­
cz u, rozs trzygająca  zaietn ro zgryw ka 
odbędzie się na neutralnem ucisku.

[ y p n i e w i c z  Z b p i z t a  w e  L w o w i e
W CYRKU A. KORNACKIEGO ROZPOCZYNA WALKI ZAPAŚNI­
CZE w r«iefl7ielę, d. 26. X. 1924. —  Cyganiewicz wyzywa 
wszystkich szampionow świata znajdujących się obecnie w Pol­
sce i tych wszystkich, którzy otrzymali pierwsze nagrody 

w turnieju zapaśniczym we Lwowie. 75̂

wyjścia. Polska m usfa ię  zgodzić na 
protokół, bo wynika on z paktu 
a pakt Ligi wynika z traktatu wer- 
salsk ego , który zapewnia, istnienie 
Polski Jeżeli się pomyśli czy mo­
glibyśmy temu lat 15-cie byli prze- 
widzieź, że dziś tu w  komisji sej­
mowej zagranicznej obradować bę­
dziemy nad spraw isd liw ościąśw iata  
jasnem się staje czy ta droga jest 
bliższa czy dalsza. My jesteśm y  
w łaśnie żyjącym  dów odem , że 
mimo w szystk ie  sity I zbroje­
nia nadchodzi chw ila  kiedy

s p r a w ie d l iw o ś ć  z w y c i ę ż y .  Jeste­
śmy żyjącym dowodem  zwycięstwa  
spr iwiedliwości międzynarodowi.1. 
Diattgo możemy wierzyć, że w sto­

s u n k a c h  międzynarodowych spra­
wiedliwość międzynarodowa zwy­
cięży nad sifą.

Z Francją pracowaliśmy w  ciągu 
obrad w  Genewie ręka w  r?ko 
w nailepszem porozumieniu. Jeż.Ii 
chodzi o bezpieczeństwo teraźniej­
sze wenodzi w życie alians z Francją, 
A jeżeli idzie o robotę w imię ide­
ałów przyszłości to st.sunek. nas-

z Francją Jest jak najściślejszy. Bo  
jest to stosunek dwu bratnich na­
rodów, to ow  e gałęzie rosnące na 
tern samem drzew e wolnoś.i.Francja  
walczy o bezpieczeństwo na ych-  
tn astowe, e  realizm w  polityce  
w tern znaczeniu, żeby nie pośw ię­
cać nawet d a tak poważnych ide­
ałów jutra, Bezpieczeństwa dnia dzi­
siejszego. Francja pracowała a- 
b /  skupić wszystkie narody wal­
czące w imię prawa dla zrealiz:-  
wania sol darności wszystkich de­
mokracji. F.ancja przechowuje tra­
dycję wielkiej rewolucji^ która po­
stawiła zasadę prawa człowieka, 
zasadę wolności, równości i bra­
terstwa w  pożyciu wewnęirznem  
i dziś kiedy świat odradza się po 
wojnie Francja chce, aby myśli o 
równości prawa i prawie człowieka  
były przetłumaczone na prawo na- 
roców  i żeby równość, braterstwo 
i  sprawiedliwość zaistniały nietyiko 
w  obrębie demokracji, ale także 
w  stosunkach państw między sobą.  
1 o  łączy Polskę z Francią. To  
uczyniło, że pomiędzy nami nie 
było nawet potr eby uzgodn.ania 
poglądów. Problemy chwili aktual­
nej i problemy jutra są tak samo  
rozumiane w Paryżu jak w  War­
szawie i tak samo odczuwane przez 
demokrację francuską jak przez de­
mokrację polską. Francja jest jedy­
nym wielkim przykładem historj' 
co znaczy praca dla ideału. Pod 
koniec swej mowy p. minister zre­
asumował najważniejsze punkty, 
które podkreślał w  toku swej m o­
wy. Mowę pana ministra przyjęte 
oklaskami.

M im ochodem .

Fiskalne a f c  sanitarnej
SW iłtZ l!!.

Lwów . 24. października.
Nd. czw artkow em  posiedzeniu R ady 

miejskiej d y sk u s j i  psia rozpaliła do 
czerwoności umysły ojców i .  n u te k  
r-gfe^go grodu... P s 'a rz e  i an typsiarze 
r/uerdi sip na siebie zażarcie, jakby się 
jm udzieliło coś z tem peram entu  s tw o ­
rzeń, o k tóre  rzecz się toczyła.. .

—• Jakież to now e odkrycie bak ter io ­
logiczne czy terapeutyczne  powiada, że 
wściekliznę u psów można zwalczać z a .  
potni c<p środków fiskalnych, przez 
wstrzyknięcie  odpowiednio silnej dawki 
podatkow ej icii właścicielom czyli przez 
wypompow anie ich kieszeni? — wola, 
oburzeni psiar ie .

A gtantc perle /odkrzykiw ali  im z je­
szcze wiekszem oburzemem anfypsia- 
rzc:

— To iiiii.Mila p r z y p ł y w a ć  nam, że 
pod wy i szyjąc staw ki opiat za psy  ma. 
m y choćby ciiri celów fiskalnych na 
oku!...

A jednak.,.
. ..Jedna z przezacnych radc/.yń miej­

skich. s to jąca  na .stanowisku antypsiem 
niewątpliwie tyiko ze względów sani­
tarnych. na w y w od y  r. Ciióua, że psy 
sa. nader  cennymi stróżami mienia sw o ­
ich właścicieli, oświadczyła z wielkim 
naciskiem:

— Przyznanie  u. radcy przyjmujemy 
7. wdelkiem zadowoleniem, gdyż to do­
wodzi. że na takich cennych s tróżów  
można na łożyć w y s o k i  opłaty...

A za tem 0 ...
Czy s łow a te nic hy ły  uchyleniem 

dyskre tnej asłony... czy  nic ukez.il sie 
z poza nich rnoek wilczego ucha p ro ­
jektu podw yższonych  op ła t  od psów?...

Hurtowna i dcfailiczna sprzedaż

Mit)
S c h u b u t h  i Ska

Lwćw, Rynek 45. 7312
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Proszę o głos!

Z a t o i t a y  poUm i^  
szyldow i

L w ów , 24. października.
■Wielmożny Panie Redaktorzy! Nie 

Pani G. ale ;a pisałem notatkę pt „Gzy 
kolor blai >-czerwony jest naofstetycz- 
r<y“. Sądziłem, że w polemice znajdę 
przeciwnika, który porań bronić swej 
sptawy. tymczasem p Cz. chwycił się 
pospolitego sposoiiii i zasłaniajtc sio 
słówrmi; „nieprawdą jest... natomiast 

'prawdą jest . .1, wypiera się własnych 
słów, wysuwając na pierw szy  piani 
sprawy ogólne.

W obec  takiej o jpov. le JP  polemika 
staje się bezp rzc jm .o low ą  i dla zakoń- 
.zeuia jej poraź  ostatni zabieram głos, 
akcentując, że w notatce m.’! nic byio 
ińczcao, czego P- Cz. nic powiedział,  na­
tomiast było znacznie mniej, aniżeli mó­
wił, p rzy  czcili s twierdzam , że w  chwili 
pisania mej notatki nikt jeszcze w okoli­
cy Kopernika 19. podobnymi szyldów 
t.ie usuną), nat imisst w.iadomem mi b y ­
ło. i  u p. Cz. pozwolił szwabii f Kopo m i­
ka Ib )  na pozostawienie podobnego 

\  szyi..a.
Fani G. za molem pośrednictwem 

zgłasza chęć zm.cuiciTu szyldów  j sk łon- 
■ rtą jest dać nowe szyldy, naw e t  w  stylu 
z  epoki Kopernika, aby  w ten sposób 
dać  dowod, że dba o wygląd miasta 
i nic chce go „oszpecać** tak ja sk raw y­
mi kolorami, aby  jednak uniknąć nieza­
dowolenia prosi o wskazówki.

Stanisław Uraybner.

H królestwie kwietów.
Tak, jak dia sztuki i teatru , tak samo 

upada w ostatnich czasach kult dla 
kwiatów. Dawniej co drugi człowiek 
hj ł S iebjm i i posyłając kw iaty  sw ej u- 
kociiancj nucił wesoło: „Kwiatki w y ­
jawcie jej cci duszy .niej'1 — dziś posy­
ła funt ryżu lub kiełbasy. Dawniej k aż ­
da .lujia prosiła: kup ini ióże! dziś w o ­
ła- klip mi pończochy! Mimo te fatalne 
: tósunki nie 'Upadł na duenu największy 
kwiecimy I w ow a i zapalony k re t  j r s -  
te k to w y  F ry dery k  S ta rek  i tym, k tórzy  
z a w s z ą  z zachw ytem  stają prżcd szybą  
jego sklepu przy  ul. Legionów 1. sp ra ­
wi! milą niespodziankę, o tw ierając je­
sienną w y s taw ę  kwiatów' w sw ym  za­
kładzie ogrodniczym przy  ul. Z borow ­
skiej 7. V/eidżmv na chwilę- w ciepły 
Półcień inspektów i popatrzmy, co k ry ją  
.tę niskie, oszklone oudynkii Je s te ś  ny 
w królestw ie kw iatów , w pachnących 
ogrodach Semiramidy. Tu p rzykuw ają  
w zrok  królewskie  okazy  ch ry zan te -  
mów. tam plonie morze cyklam enów i 
gwoździków. Z gąszcza  paproci, w y ra ­
stają palmy, pną się bluszcze i powoje, 
jak p iękno kobie ty  uśmiecnają się róże. 
Najwyższa kultura  ogrodnicza w całym 
swoirn przepychu i krasie. A potom o- 
gląd-aany z podziwem dekorację  kw ietną  
weselnego stołu. Tu króluje a ry s to k ra ­
cja kwietna, róże, s torczyki i konwalie, 
a przedews-zystkietn różę w tys iącznych 
Odmianach i kolorach, pachnące iak 
wspomnienie miłości. W szys tk im  p rzy ­
jaciołom ogrodnictwa i kw ia tó w  nada­
rza się sposobność spędzenia kilku chwil 
w  kró lestw ie  kw ia tów , po ktćftem op ro ­
w adza gości uprzejmy gospodarz, tłu­
macząc arkan a ich inspektowej kultury. 
W stęp  bezp ła tny  jest Zachętą dla naj­
liczniejszych odwiedzin. Dojazd d-zie- 
w jątką aż do rogatki Żółkiewskiej.

IMD

Adwokat i obrońca 7*86

Dr. Eugeniusz Reifer
Lw ów , J a g ie l lo ń s k a  2 0 .

usuwa radykalni* ber, bolu uporczy­
we nagniotki i zgrubiałe naskórki. 

Skład i wyrób: 6999
Apteką M. Ettiitgera

Lwów, pi. Goiu :h  ow akich.

Gźytflicie .Szczuty1

B udow a największej niemieckiej stacji lotniczej i stacji radiotelegraficz­
nej obok Berlina.

drapie śsptoliradztwo w Przemyślu
SPRAWCY OKRADLI RUSKA CERKIEW KATEDRALNA* ZABIERA­

JĄC 12 ZŁOTYCH KIELICH U W I INNE CENNE PRZEDMIOTY.

L w ó w , 24 . p a id z ie r  lift t.
(ł) Donoszą nam z Przemyśla, że  

nocy onegdajszej niewyśledzcni świę  
tokradcy po przepiłowaniu kraty w 
oknie grccko-katolickicj cerkwi ka­
tedralnej. weszli do wnętrza świą­
tyni i zrabowali z ołtarzy 12 kieli­

chów złotych i inne złote przedmio­
ty. Złoczyńcy odkręcili górna złote 
części1 kielichów od podstaw meta­
lowych. Podstawy kielichów znale­
ziono porzucone na trawniku koło 
cerkwi. Śledztwo policyjne w toki.

m  i i i
Lwów, 24 października.

Dnia 21 bm. odbyło  s ię  nad 
zwyczajne zebranie lwowskiej Sekcji 
Mechanicznej przy licznym udziale 
warsztatowców członków Polskiego  
Związł u Kolejowców i sympatyków  
członków Z. Z. K. Zagaił i o fw c-  
rzjjt zebranie członek Zarządu Koła  
kol. Tynek, Następnie zabrał głos  
przewodniczący S.kcji Mechanicznej 
i czlónek Gl. Żarz, kol. Gogół, któ­
ry szczegó łow o poruszył wszystkie  
sprawy dotyezące pracowników  
warszta1 owych.

Po obszernej i rzeczowej dys­
kusji, w  której zabierali glos oprócz 
czionków P. Z. K. i członkowie  
Z. Z. K. uchwalono jednogłośnie  
następujące rezolucje:

1) Zgromadzeni na dniu 21. X. 
pracownicy warsztatowi człpnkowie  
P. Z. K. zw alczają  projekt tipry- 
w atnienia w arsz ta tów  k olejo­
wych, oraz narzucenie warsztatom 
ftoś&ihku prywatno-prawnego jako

krzywdzą, eg  j pracowników i pań­
stwo. 2) Żądają przyw rócen ia  dla  
pracow ników  w arsztatow ych  
e t a t ó w ,  oraz obdzielenia p iacow -  
niów warsztatowych kompletnym  
mundurem sukiennym. 3) Żądają 
by p o m o c  lekarska była  d o s t o ­
sow an a  do potrzeb  p racow n i­
ka, by lekarzanji byli specjaliści,  
a lekarstwa i środki lecznicze były  
pokrywane bez w zględów  na w y­
sokość kosziów w  caioś i przez 
Zarządy Kasy chorych. 4) Żądają 
by okólnik co do d ep u tatów  w ę­
g low ych  był rozszerzony z tern, 
by pracownikom kolejowym wolno  
było pobierać według wyboru w ę ­
giel Jaworzno, Górno-Śląski lub 
Dąbrowa na raty. 5) Protestują 
przeciw zakusom mającym na celu 
uszczu p len ie  praw  przysługu­
jącym  pracownikom  kolejow ym  
i ich rodzinom pod względem ko­
rzystania z ulg przejazdowych.

z a c liw je u  c o d z ie n n ie  p u b lic z n o ś ć  lw o w o h ij  
7651 w w s p a n ia le j  K o m e d ii

v l it  POCIEaMIEL 
PSiiET

Z dnia.

Fierres śnieg.
L w ó w , 24. października.

W czorajszego wieczoru zasępiło się 
jasne p n o z  dzfcń niebo, jakieś dziwne 
p o w ie w y , ' jakieś poszepty  wiatru ada. 
w a ły  się zwktst-.wać, że coś się start® 
żc idzie jakaś przemiana.. . A potem by ­
ła chw ila ciszy, ukojenia, ciepło łagodne 
objęło ludzi, jakby lato odc io ćząco  
chciało im dać  sw e  ostatnio uścdśaieiue...

A w pew nej chwili dos.zcz rzęsisty  
n: to hcjuc D f ,  polały się z podnieb­
nych ster, ;iż lagi.ę.,. Ifcz. tych z ab ra ­
kło... a  natom ias t coś bLałego, jak po­
szarpane strzępki papieru... może iist 
pożegnalny d arty  w  rozpaczy odejścia.,  
poczęto fcoicc na ziemię, aż .zaslato  ją 
ciężkim puchem pierwszego śniegu...

Zjawisko zw iew ne i krótkotrwale .. .  
po przelotnej gościnie rozpłynęło się 
w mglistej wilgotności...  ale ślad owego 
przejścia pozostawiło >v „ziębionej 
atmosferze. dum "czorajszeg') ,  nie ma­
jącego, już żadii .j  cechy ciepłej p o iy  
roku.

P ie rw szy  śnieg w październiku, to
memento r y d h a mir. J. P.

Finansowa raina Bnłiirjl.
Wiedeń, 24. paźdz. (Teł. G. P.) 

Dyrektor bmgarskiego urzędu sta­
tystycznego Popow w  wywiadzie o 
bułgarskich odszkodowaniach wo­
jennych oświadczył, że Bulgarja 
stoi wobec ruiny finansowej Do koń­
ca roku 1922 wypłaciła tytułem zo­
bowiązań z traktatów pokojowych 
DO milj. franków zł. Podatki doszły  
do niesłychanej wysokości. Poczta, 
telegraf, koleje i kopalnie będą mu­
siały stanąć wobec memożności za­
kupienia najpotrzebniejszych mate­
riałów. Bulgarja będzie zmuszona 
zwrócić się do mocarstw z  prośbą 
o objęcie kontroli nad budżetem 
państwa lub o udzielenia pomocy 
finansowej.

h a b j s & ł A w i s .

Składam niniejszem najserdeczniej­
sze  pjdziękowar.ie  
JIt,l>auii lirowi

R 4 c is il aw o w i B iłąsow i
1 fearzowi w Borysławiu (lotem w Tru = - 
kawcu) za kilkuletnią ]W ną troskliwości 
i pieczołowitości a bezii taiesowną opi ;ę  
I karską, dzięki której wyleczyłam się 
z  ciężkiej a przewlekłej choroby, odzy­
skując w zupełności xd iOwie i siły do 

pracy, szczerem „Bóg zapłyć".
Mar ia Kluetettkoos 

wdowa i o korńi.arzu 
jMngistialu.

Lwów, w październiku ly-Ji r. 7 o i6 1

n r x ą « t z a  w  s o b o t ę  2 5  b . m .  
w e  l e i ) i

Lwów, Syksfuska 33 
próbne gotowanie

TftiO
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Straszna noc p. M a .
TAJEMNICZE S/M ERY ZA ŚCIANĄ. — ROZPACZ I DETERMINA­
CJA. — PO ŚLADACH CUKROWYCH DO KRYJÓWKI ZŁODZIEJ. 

SKIEJ. -  SZCZĘŚCIE W NIESZCZĘŚCIU.

KRBN IKA.
TEATR WIELKI:

Sobota o godz. 3 popoł : „Straszny 
fcwór“ , przedstawienie  dla młodzieży.

Sobota o godz. 7 v iecz .  „Konrsarz 
sowiecki".

Niedziela o godz. 12 w południc Uro­
czysty  P oranek  z powodu sp row adze­
nia zwłok H. SiciiJaicwicŁd do kraju, 
i Niedziela o godz. 3 pop. „Kdmskil 
■,(przedstawienie popularne).

Niedziela o godz. 7 wlecz. „Cygane­
r ia"  (ze współudziałem Drabika).

TLATR MAŁY:
Sobota „Podatek majątkowy".
Niedziela o godz. 3 poj). ,.Turon' ',  

sa tuka  Żeromskiego (odegra młodzież 
XI. gimnazjum).

Ni-cd,ziela I  godz. 7 wi-ccz. „Podatek 
mają tkow y .

TEATR NOWOŚCI:
Sobota „Pajacyk".
Niedziela „Pa jacyk1.

*
„Bagatela". Teatr li t.-artystyczny. 

Obecny program: Migawki: Rcwjetka
aktualna piorą i inscent BB. 1) Opo­
w iadanie aziada: 2) .leazic kolejka; 3) 

.W y b o ry  do Kasy Chorych; 4) Taniec 
„Niebieskiego ptaka". 5) B am bula  w al­
czy ;  6) „Tai-Fu“ ? W  kraiani-e złud ja­
pońskich. Catallaiio. stylowo i ekscen. 
tryczne tańce. Nak opiec wspaniała re- 
wja N-. Jew re jm ow a pt. „Szloola gwiazd" 

*
Abonament ważny na sobotę w Tea­

trze Wielkim. Celem w yczerpania  abo­
namentu październikowego, k tó ry  nie 
bedzie prolongowany, D yrekcja  tea trów  
;:i L otnie przedstawienie efektownej sztu­
ki Czirikowa ..Komisarz sowiecki"
I .rzcm aczy ła  na bloc ki- abonamentowe. 
Sztuka Czirikowa zejdzie już n iebawent '  
z rcpei tuaru.

R esztę biletów na „Straszny dwór" 
sprzedają k a sv  teatralne. Zaznaczyć p a ­
lt źy, że n a  dzLiejszem popiołudniowcm 
■'przc-dstawie.ihi- „S trasznego  dw oru"  
śpiewa bohaterski nasz tenor  p. Michał 
P raw dzie  — dyryguje  zaś p. Lehrcr.

Od dziś. t. j. od soboty rozpoczyna 
siu sprzedaż abonamentów' na listopad. 
Ktwłf T ea tru  Wielkiego na  I piętrze 
(wejście od ul. Legionów) czynna b ę ­
dzie od £) rano do 1 popołudniu 1 od 6 do 
7 wieczorem. Jak  porzednich miesięcy, 
tak i obecnie p rzy  zakupili,o tych  blocz- 
Kćw ur.ieży okazać legitymację. S zero ­
kie rzesze korzys ta jące  z  tych zniżek, 
w-irmy jak najrychlej je n abyw ać  w do­
brze zrozumiałym w łasnym interesie

„Kiliński". Piękne  to widowisko, 
cieszące się zaw sze  dużem pow odze­
niem dane będzie w  niedzielę popołud­
niu po cenach popularnych.

Syndykat dziennikarzy lw owskich it-
^roważnil sw-ego przewodniczącego dra 
A leksandra  Vogla do reprezentow ania  

!go tia uroczystości złożenia zwłok Sien­
kiewicza w  W arszaw ie .  Delegatami na 
walne zgrom adzc irc  Związku S ym lyka-  
tó w  Dziennikarzy poi., k tó re  odbędzie 
się w  W arszaw ie  dnia 27. hm w gma­
chu sejmowym, w ybran i zostali : p rze­
w odniczący dr. Aleksander Vogcl i czło­
nek zarządu p. Roman Kordys. P o  0- 
mówicniu sp raw  zaw odow ych postano­
wiono zająć się odnowieniem pomnika 
na cmentarzu Łyczakowskim  zasłużo­
neg o  publicysty lwowskiego z ery 
r r z c d h o n sh  tucyjnej śp. Hipolita Słupni- 
ckiego.
, Pogrzeb Henryka Sienkiewicza. Na
.uroczystość złożenia -zwłok wtalkńr:g% 
'pisarza w Katedrze .św. Jhii« w W a r­
szaw ie  w yjada  z ramienia aminy Lwo­
w a Wiceprezydenci pp.: IV. Maiirłli
Chlanitacz i Dr. Leonard Sjfchl, o raz  z 
ramienia Komitetu w ojewódzkiego p. 
proi. Franc. Oziębły, p rezes okręgu T. 
N. S. W .

Polskie Towarzysfy.o Chemiczne u»L  
a L a t  lwowski) odbędzie pnsicdzjilie 27 
bm, o' godz |X w sali w ,  kładowa j 
‘gmachu cliemh/.ncfco Politechniki, na 
k irirrm p. dr. Tadeusz  Kuczyński w y ­
głosi odczyt p. t. „O adsorpcji".

Niedzielne w ykłady hygjeniczuc. W 
'niedziele 36. bur. w  sali kina „Kopcr- 
,fiik“ odczyt docenia dr. A. Sahalnw - 
.skiego „O zapobieganiu grużli :y u mfo-

Lwów, 24. października. | 
(t) Dawid Wtirzcl, drżąc na całsm ; 

ciele, przysłuchiwał się, jak za śc’a- j 
ną gospodarowali w jego sklepie : 
złodzieje. W ciszy nocnej słyszał i 
wyraźnie ii oczami wyobraźni \vi- i 
dział, jak „goście" wy,rosili cukier, j 
rodzynki, krupy j 'inne delikatesy. 
Bał się jednak interweniować, choć | 
bezsilna rozpacz go ogar ii ula. Na- ( 
teszcie cisza nocna znowu zapadła. 
Złodźieje zabrali, co chcieli i wyszli 
ze sklepu. Dawid spojrzał na zega­
rek — była godzina pier '-sza.. Co- 
prędzej ubrał się i pobiega do ko­
misariatu.

Przybyła policja trafiła na „go­
rące" jeszcze ślady. Po szybki-em 
rozpatrzeniu się w  sytuacji skon­
statowano, że włamywacze rozbili

p rzy  ul. Bourlarda 1. 5 z następującym 
poirządkiem dziennym: 1) S p raw a  roz­
szerzenia  usitawy o  bezrobotnych na 
p racow ników  umysłowych. 2) S praw a 
ubezpieczenia społecznego w Polsce. 3) 
U tworzenie Komisji Reprezentacyjnej 
Związków Z awodow ych urzędniczych 
u.a terenie wschodniej Małopolski

Komitet budow y II. Domu techników 
w e Lw ow ie  składa serdeczne  podzięko­
wanie PT. organizatorom przeds taw ie­
nia amatorskiego, połączonego z zaba­
w ą taneczną w Rozdoie, z którego do­
chód w kwocie 113 zł. wpłynął do 
kasy  komitetu, zasilając fundusze II. 
Domu techników.

W ieczór 'liciikiewiczowsk! w  „Gwie. 
ździe". W niedzielę 26 bm. o g. 7 wie­
czorem odpędzie się staranie,ni Stów-. 
„Gwiazda" w  sali p rzy  ul. FrancDzkań- 
skiej uroczystość ku czci Sienkiewiaza. 
Przem ówi red. Machał Rolie. W  progra­
mie: wiersz S tan is ław a J^osso.wskiego
„Na sprowudzenic popiołów Henryka 
Sienkiewicza z ziemi szwajcarskiej do 
pońskicj". 'wygłosi pna Janina Ogitisku, 
absolwentka szkoły  dram. Fr. Frącz- 
koeeskiicgo. Lwowski chór akademicki 
odśpiewa ..Chor ry ce r s tw a  składającego 
szttandai y-C,r z oratorium „Śluby Jana  Ka­
zimier,za" Mieczysława Sołtysa. Część 
muzyczną w ypełnią: Amatorska orkie­
s tra  Stów. „Gwiazda" pod ba tu tą  kap. 
Kaz. Ab: ?itoiwęł,ic'a j  i zespół cytrow y. 
Na zakończenie obraz  z żyw ych  osób pi 
„Fiorłd", a : złoiakoiwjfc sceny  „Gwiaiz- 
d - ‘ odegrają komedię H. Sienkiewicza 
„Zagłoba sw atem ".

Pamięć zmarłych uczcicie, a zarazom . 
zasilicie fundusz Kcmnitetu iBudowy 11-go I 
Domu Techników, kupując tanie świece ' 
grobowe przy stolikach ulicznych, zao­
patrzonych '\v firmę Kom. Budowy Ii-go 
Domu Teeluiików w  di Bach 31. paźdz., 
oraz  I .  2. i 3. listopada br.

Komitet budowy gimu. *m. Komisji 
Edukacyjnej w  Brzucho wicach składu 
serdeczne podziękowanie za  złożone na 
cel budow y dary .*  Złożyii: V. ydlzinł
Kasyna i Knia B|.-a,rt. w-ę Lwnv c 100 
zt„ iks. proboszcz Śliwiński z Prcniiło- 
wci (\\- akcjach) łon /f„  1 nstytut li terac­
ki „Lek i-c,r" 300 zł.. Składnica (ow arow a 
w Zakopanem 50 zł., p. Konotsolicriowa 
w Zakopanem 38 zł., pan, Karpowicz w  
Zakopanem 25 zł., a grono o.sób różnych 
w  Zakopanem i(Hi zł.

Naczelnictwo m. S lraży  pożarnej we 
Lwowie zaw ijJam ia ,  że wobec p rzepro­
wadzenia reorganizacji feiefoiiów nale­
ży nr.  34. używ ać .  wyłącznie ń i  w y p a ­
dek pożaru !ub hmych nieszczęśliwych 
w ypadków , zaś w e  wszystkich innych 
s iraw a i .h  należy posługiwać sic nr. 
23- 10 i 23 -5 7 .

(t) Zezwolenia na eksploatację radio­
odbiornika udzielać będą petaolcitniui o- 
b sw atc lom  polskim nPeiseowe urzędy 
pocztowe. Opłaty żadne pobierane mc 
będą z wyjątkiem jednorazowej reje-

dwie kłódki u story, „roboty“ je­
szcze pic ukończyli i zamierzali po­
wrócić po resztę łopuf w  sklepie 
znaleziono wytrychy, pęk kluczy 
i inne złodziejskie narzędzia. Na po­
dłodze ujrzano rozsypany cukier. 
„Nitka" cukru wiodła ze sklepu 
przez trotuar, jezdnię na drugą 
stronę ulicy do realności przy ul. 
Jakóba Hermana 11. Nie trudne mia­
ła zadanie policj i ąż d ) ogrodu tej 
realności.. Tu znaleziono porzucone 
wszy st kie skradzione towary, a 
w i ę c . cukier, sardynki, czekoladę, 
krupy itd. Złodzieje zbiegli. Dawid 
Wiirzel z radością objął w posiada­
nie opłakane już towary i, z podzię­
kowaniem wystawił w ywiadowcy  
pokwitowanie.

ilości b yły  w biegu. Obecnie kursują 
na tej linji głównie tylko wozy pojedyń- | 
cze. k tóre  — zw łaszcza  w godzinach , 
w ieczornych, w czasie odjazdu pocią­
gów — są  przepełnione. To też 4iczna 
publiczność, czekająca z bagażem i to- 
b rłkam i na przystankach , ledwo dostać 
s i t  może do wozów i narażona jest na 
spóźnienie pociągu. Należałoby temu ko­
niecznie zaradzić.

Nowy plac targów,-. Odtąd będą się 
u nas odbyw ały  targi na specjalnie U- 
rządzonym placu ta rgo w ym  przy ulicy 
Rzcżnickiej (boczna Stryjsliioj). a nie
jak dotąd w Rynku i na  Maiym Rynka. 
F ury  nie śmia więc odtąd szukać po­
stoju na placach i uHcaen miasta, tylko 
P izy  ul. RzeźnięRlej.

(t) Pożar w Bursie żydowskiej przy 
ul. Janowskiej.  W realności p .z y  ul. Ja -  
now.skii j 54, należącej do I ow. Akc. 
•Browarów w p.uterze, mieszczącym Ż y­
dowską Di"-sc rzcimiedniczą, iv. skjiyiok 
wadliwego ustawienia drewnianej ścia­
ny tuż obok pieca lapaUla się w nocy1 
od ru ry  kominowej ściana Na szczę­
ście jeden z uczni zbudził się i zaa lar­
mował śpiących kolegów. Z pomocą 
przybyły cli żołnierzy z pobliskich ko­
szar pożar zdołano ugasu

(t) Cygar.ke, Mariannę Lakarorz. lat. 
20. aresztow ano za wałęsanie się po ul. 
Są,pińskiego i nagabyw anie  przechodni.

(t) Rura w odociągow a pęlkta na. ro ­
gu ul. Potockiego i Szymrmciwicza. Mie­
szk ańcy  bvli pozbawieni w ody przez 
dwie godziny

(t) Handel suknem. Na1 placu K ra­
kowskim aresz tow ano za  handel suknem i 
Antoniego Miaskiewfciza. P rzy p row ad zo ­
ny do k o n rsan a tu  Miaiskiewicz podał, że 
sprzedaje sukno, gdyż niani,a innego 
zajęcia.

(i) Galeria paskarzy. OdJziat dla 
walki z lichwa ziroidł doniesienie na 
następujących k u p c ó w : 1) Kon,stan,ty Fe­
dorowicz. j d e ś w .  Zofii. 2) Wikto''  Fili­
powski. oi. *\v. Zofii, 3) Leon Wcln- 
sło.ck. Zic.imia 29. 4) Andrzci Arabski. 
Kadccka 10. 5; IJeieua M iśnicwsika, pi. 
Akadęjmcka 2 6) I.ca Śteig. Źłółkiew- 
sk r no. 7) Kl.ii a Szcliek. Pmslóiw 26. X) 
Frania 'hnebstab, Piasłów- 22. 6) Sanmcl 
Spatz, Piast, ,w  18. 10) Bcriwrd Nagcl- 
berg. Pauifńska. 43, 11) Aron Srfopleir,
Aszicfctia ?, 12' Samuel Sand. (Bożnic:,a 
3. 13) Palik Ufcu. pi. Św. 'Itoodoipa 11 
14) Anbxr.ua Makowska, pl KraMfwski 
2, 13) Antonina Ficb-uszka, pi K rakow ­
ski. 16) Pin-tr ŹacSkścwicz. pi. Krakow ­
ski.

(l.J Za kradzież w. pocUgu przv(rz.v_ 
u at knndukio- iw nyskiego notowanego 
ku.s/opknwL i A Joli,i W ciscra, zam. przyji 
ul. Ź rid iane j 7. J.cgitrmiowMny Wcfect* 
jżo/oGąwił w ręku konduktora ksią­
żeczkę wojtk  >wą i zbiegł w chwnli 
przybycia  poc;agn na stacje,

(t.J W łamanie do kawiarni Niezna­
ny oprawca w łamał si? w  nocy p rzez  
ckno rd  podw órza  do k a w ia r i i  „ W a r ­
szaw a"  i skrad ł różne przedmioty któ­
rych  spisu jes-zom nic us-aumo.

(t.) Nocne pożary. W  fazRmce mic- 
szkar iu  prof. M alanow skiego  arzy ul.

Długosza 18. zajęła się od pieca podło­
ga Ogień ugasiła p rzyby ła  sfruż po­
żarna Szkoda p o w h dJa  wynos, 1000 zl. 
W  piwnicy przy ul. PotockiJgo 32 za­
jął się z powodu b raku  drzwiczek w 
z b ie r a k u  komir.ewym wę.yel i drzewo. 
S traż  pożarna  • w obydw;ócli wypadkach 
ogień ugasiła.

(t.) Napad na ul, Zielonej. A resz to­
w ano Romana Skoroneckiego, zam. 
przy u.1. 7iclonej 75 , k tó ry  w raz  z d ru ­
gim nieznanym osobnikiem napadł na N 
Dał!jeyvskle&# i Mikołaja Stańskiego i 
obił obydw u laskami.

(t.) Nos jej obcięli. 0  w yra iinow a- 
liem okrucieństwie donoszą gaze t0’ 
pmtikow stac- W  środę wie‘c;'->:<?m nial- 
żenkowie Mic.iał i Cyrryla Wraaisz-aw- 
scy obcięli tn s  Armie ■ Polowej. W io -  
j:iszew*sk; skrępował.  : ęce Polowej, zas 
jego żona manipulowała nożem, ucina­
jąc nos swej niedawnej rywalce. Ncs 
ten znajduje się w  Komksa,-jacie policji. 
Polow a odstawiono do szpitala.

( t ) Uwzględnienie reklamacji podat.  
kow ych  drobnych ha.idla.-zy i rzemieślni­
ków! Minister skarbu  podpisał okólnik 
do Incpektoratów skarbow ych , z a rzą ­
dzający uwzględnianie reklamacji- d.'o,b« 
nycl. kupctAy i rzemieślników, którymi 
niesłusznie wyznaczono podatek  docho­
dowy.

(t.) K iw aw e  skutki niesnasek mai, 
żeńskich. Jozef Kulas, meżnik, zam. w 
Zamarstynowie, po kłótni ze sw o ja 
małżonką, został przebity  nożem. W e  
dle oświadczenia żony Kulas w zamia­
rze samobóiczym wepchnął ^obie sam 
nóż w brzuch. Kulasa przewiazi >,io do 
Sfpitala.

Z powoda przebudowy mostu kolejo­
wego między s tad am i Tarnopol i Borki 
wielkie, w strzym any zostanie całkowi­
cie ruch to w a ro w y  na przestrzeni T a r-  
ncpoI-Podwotoczyska, począw szy od 27. 
października do 6. listopada włączm 
Riich osobow y utrzym any będzie przez 
prZesLdanieź podróżnych i przenoszenie 
bagażu ręczncgó. Przy jm ow an ie  p rz e ­
syłek nadzwycz/iiiiych oraz bagażu p>)- 
za 'l aruopol zostaje na czas w]j żcj v. y- 
lt.it.niony w strzymany.

Komisja ta ry low a min. kolei. Z W ar- 
szit\ey don,osi nasz korespondenit t s ) . ic  
27. Inn. odbędzie się posiedze^iie komi­
sji ta ryfow ej państwow ej Rady kolejo­
wej. zaś 28. bm. posiedzemc kmnitetii 
eksploatacyjnego i budowy nowych 
kclci.

(t) Zjazd polskich zw iązków  zaw o­
dowych, k tó ry  odbędzie się l. l istopa­
da w W arszawie , reprezen tow ać  będzie.’
30.000 zcrgumizowanych praco^m kuw  
umystoww eli. Zjazd radzić będzie w >4iy'ł 
wie bezrobocia, d rożyzny i d o iaż n ą c '1 
zapomóg.

(t) Przepisy o reklamowaniu się .le­
karzy w yd a ła  Izba lekarska w arszaw . 
aR -b ia łos tocka .  Ogłoszenie lekarza nit 
pow.in.no mieć cccliy reklamy (prze.:! 
tekstem, nu r e r w s z e j  stroniie, duże li­
tery , ramki i'tp), a tylko nazwisko, 
imię, s tanowisko Szpitalne, specjalność, 
godziny przyjęć, telefon, oraz : w y je e b a 1 
powrócił, p rzeprowadził się. T„ekarżJ 
rczpoczytiający rrakitykę, mogą ogłasza i 
się w  ciągli picrw;szego roku w trzech 
pfemach po 12 razy, w  dowolnych od- 
„ter,ach.

(t) Za 300 tysięcy złotych p eszo  na- 
okofo świata w yruszy ł  a r ty s ta  malarz. 
Bnłnh Lechowski, warszawianin. Lc- 
chawśk’! zobow iązany  jest posługiwać 
się wszędzie jozykiem polskim i przcjSĆ 
pieszo przez w szystkie  krsie. Za p?y 
myślny  wynik tej wycieczki czeka p 
Lechowskiego nagroda w  sumie 300 ty ­
sięcy złotycli.

L aurea t Nobla. W ielką tegoroczną n; 
fcrodę Nobla z zakresu  twidłowi i m e d ' - 
cyny otizyinał prof, Einthevcn z Lcy. 
den.

Pr, Stauber ,  Lwów , Mikołaja II (to- 
lcfcm 1531) powrócił. 7533-3

Państw ow a Szkoła Przem ysłow a we 
Lwow ie ogłasza wjj-sy do Szkoły  Maj­
s trów  Budowlanych (dawniej Szkoła 
Rzemiosł Budowlanych) w dniach od 27. 
do 29. października, od godz 9—1. Wa- 
i miki przyjęcia w westybulu i na f. pię­
trze w gmachu szkoiy ul. Snopkowrdta 

, I- 47.   7542-2

MLECZARNIA
Me'|skje(?o Zakładu aprowizacyi- 
n go ul, jabłonowskich 1 46 (róg 
u!. Zrblikiewicza) została o lw o-  
i z o n a  i sprzedaje c:,dziennie św ie­

że mlc-ko, m asło i sery. ?5u4,

dzieży". IJocząfek pmiktualińe o 11 - cj 
,przedpot,

W iec urzędników 1 pracowników u- 
mysfowycli calbędz'c się 26. bm. o godz. 
fłO-tej rano w sali Instytutu Tecluiolon.

sitracy.incj o złotych.
Lw ow ska nśzcrja tramwajowa. Od 

czasu zamknięcia  T a rgó w  Wschodnich 
kursują na  ii-nji K. "D. ty lko w bardzo  
długich odstępach podwójne wozy 
tramw ajow e, k tóre  dawniej ąw znacznej



Ni. r m ..Ga z t u  A . .JPUKANNA" z Jnia ift>* j?.»żttói«nnka HUK ;6u, 1.

Jednopłatowiec „Saitclita" . aeroplan 
jSkon.struou-an,y o  skrzydłach sktadamyich 
i o bardzo lekiem motorze, byt wypró­
bow any w  czasie zawodów. lekkich 
acioplanów  w Lympne.

Z  sali sądowej.

f o n o m  r o w a  przeciw 
par. Mn.

Lwów, 24. października.
( H.) Dziś rozpoczęta się przed 

wojskowym sądem karnym pono. 
wnd rozprawa przeciw por. hanca
.wskutek wyroku Najwyższego Sądu 
w Warszawie, znoszącego wyrok  
■poprzedni, uwalniający oskarżonego 
od \vi:ry‘i kary: Trybunatowi prze­
wodniczył pufkGwnik Stampfl, c-  
■s:ka:żał prokurator kapitan Orzę- 
dowskś, broni dr. Liiik. .lako rze­
czoznawcy uczestniczą w  rozprawie 
prof. ppulto dr. Dzierżyński i kapiir 
tan lekarz dr. Szebesta.

Przesłuchani świadkowie zeznają 
Zgodnie z zeznaniami złożonemu 
pr/y pierwszej rozprawie. Rozprawa 
trwać bedzie przez caty dzień ju­
trzejszy. Jutro przesłuchani będą 
jeszcze świadkowie, poczerń rzeczo­
znawcy wydadzą orzeczenie Co do 
stanu um ysłowego oskarżonego w 
chwili popełnienia czynu.

Przewodniczący prowadzi roz­
prawę bardzo wyczerpująco, przed- 
uiictow-o 1 z uznania go d iy m  tak­
tem. .Wyrok zapadnie jutro.

i M  riwitmii iti Psiiciu
Lwów, 24. października.

(H) \Y dalszym  ciągu przesłuchani 
dyli jako św iadkow ie aspirant policji z 
'Kołomyi' Dąbrow.iecki i kom endant po­
st Ci unku w  Sokołów ce Adamczyk. Ten 
óstatni zezna!, iż oskarżony  Kauczuki 
przyzna.'  się przed nim, iż Przebyw ał 
przez dłuższy czas w  Kijowie, gdzie 
odbył kurs w yw iadow ców . Następnie 
wreou ;i,o Małopolski, p rzekroczyw szy  
granicę koło husiatyna. W  Małopolscc 
namawiał włościan do rewolucji jednak 
z .marnym skutkiem, gdyż chłopi nie 
chcieli w ierzyć  w  rai bolszewicki.

Po  przesłuchaniu dalszego św iadka 
Bronisława Picdrowskiego i odczytaniu 
zeznań świadka W asyla  Fcdorcrzuka od­
roczoną została rozpraw a do jutra.

W śród  p ism  i książek.
.P łom yk" o Sienkiewiczu. Cały nr.

8 ..P lcm yka“ , tygodnika dla dzieci i 
nwpazirży, został poświęcony pamięci 
l i  Sienkiewicza. Obok życiorysu  znaj­
dujemy tam ocenę Jego dzieł, c iekawsze 
z  nich wyjątki , w iersz  na sprowadzenie  
zwłok. Na wyróżnienie zasługuje peda-  
ny w formie autografu śliczny w ierszyk  
Sienkiewicza wpisany sw ego  czasu do 
albumu córki. Numer zdobią ilustracje 
z rodzinny cli stron Sienkiewicza, i l u ­
stracje do .leg) u tw orów  oraz  L lk a  
Portretów. P ię k n ie  wygląda autor „ W  
pustyni i w pusze : y  w białym myśli w-

Z  życia ekonomicznego.
GfeJda lw ow ska .

L w ów , 24 października 
OBROTY W AKCJACH, 

hipoteczny 0-53, Prze­
mysłowy G'4-2, 0  41, Zarobk. 6*80, 
Z. B. K. 0-16, 0 15, 0-16, 0 18, 
Biowary 7'45, 7-40, 7-5 5, 7 60 
Chodorów 5-40, 5 35, Chybie 6-07, 
6-80, Cegielski 0-72, 0-70. 0-68, 
0 7 0 ,  Górka 17-25, Tohan 0*38 
Nafta 0  42, 0  41,- Rakszawa 2*30. 
2 3 5 ,  Sfersza ą;ór. 4'45, Tespy 3 65, 
3-75, 3-70, C n ie ló w  0*53, Niemo- 
jowski 0-52; 0 53, Oikos 2 15, 2 20, 
Parowozy 0'35, 0*34, Pezet 0-20.

OBROTY W  AKCJACH NIEKO- 
TOWANYCH.

Arma 1-25, Azot 0 33, Bk Zie­
mian 0-11, Elekirosan 0 -2A Gazy 
wschodnie 11 50, 11 25, 11 00, Ga­
zy zachodnie 3 0 0 ,  Gazo 1 a 145,  
1-40, 1 50, 1-55 Jaworzno (1 .0 '  
1460 , (25) 15-50, 15 45, (drc-bii ) 
7 0 9 ,  Książnica-ATas 4 00, Leń:? 

0-49, Machiejd 2 00, Nobei 1'60, 
Olkusz 0-75, 0 7 6 ,  Radziwiłł 1 0, 
Scho i 63 00, Superfo fat 2 50, Wę-  
glówki 0  03.

Giełda zbożowa.
Lwów, 24. października, 

Ruch' s h b y ,  sytuacja na ogół 
niezmieniona. Poszukiwane ziemnia­
ki na eksport. Tendencja niezmie­
niona. Usposobienie  mdłe.

Obroty pozagiełdowe
L w ó w , 24 października. 

D ziś tendencja zw yżkow a, obrót 
ożywiony.

Dolary amer. 5-18*7 do 5-19, 
dolary kanadyjskie 4 PS eto 5-C2, 
korony czeskie 0 15 1/* do 0*15*, 
Jeie 0'02 do 0 0 2 1!*, franki franc. 
0 27Vs cłó 0  2 8 l/j, iranki szwajcar. 
0"97V3 do 0 9 8 ,  fumy szterl. 2 3 4 0  
du 23 69  Rubłe a 500 i a ICO
za 1 tys. 0 0 0  zł. do 0 00 zł,
drobne za 1 tys. 0 00 do 0-00 zł.
niemieckie fys. stare za 1 iys.
0 00 do 0 00  gr.

Złoto: 20 kor. 21 80  do 22 00, 
20 frank. 20-20 do 20-30, 20 mark.
23 30 do 23 5 ) ,  10 rubli 27 00 do 
27 20  gr.

Srobro kor. aestr. 0-44 do 0'45 
5 kor. austr. 2*26 do 2 28, floreny 
516  do 118, ruble 185  do 1*95 
kopiejki za rubel 0 8 5 —0 95.

Giełdy obce.
Cibl DA ZURYCHSKA.

Zurych. (PAT.) Notowania Sdn.
24 b. itr. Berlin l*235/ s» Bruksela 
2500 , Holandja 204-30, Nowy  
Jork 5"J97,s Łoncrai 23*38, Paryż 
27 17, Praga 15 4 7 1’, Medjolan 
22 60, Budapeszt 0.0068; Buka­
reszt 2 95, Belgrad 7.37 */* > S°fia 
3’74% , Wiedeń 0*00737*, Warsza­
wa 100 50.

V
Podatek majątkowy. 10 bm. upłynął

tonniita w płaty  pierwszej części drugiej 
ra ty  podatku majątkowego. Część ta 
rów na  się wysokości całej pierwszej ih -  
■ty„ M óra  wpłacona była. w  czasie od 
dnia 10 cze rw ca  do !0 lipca br. Termin 
ulgowy w p ła ty  podatku bez k a ry  upły­
nął 24 bm.

F odrabiane banknoty dolarowe. Uka­
zały  s 'e  w obiegu mciwe podrobione 
banknoty  dolarowe „Fedcral Reservc 
Note“. Naśladują w ydane  w  San jfran- 
cisko bilety ,C *, Nr. 4. Nr. 18. z 1924 r. 
i podrobione, zos ta ły  przez odbicie 
fonograficznych płytek akwuioTtoiwych 
na cicnkiin papierze. 14olor stempla i nn- 
m«ró'V jest ba rdzo  dobry. Należy za­
znaczyć. iż w ostatnich -czasach coraz 
więcej banknotów' do la rr \v \c li  podlega 
fałszowaniu i żc '\v dużej ił ości naply- 
•waia one na  nasz rynek  pieniężny. O- 
s trzegać  przet-o należy przed nab y w a­
niem dolarów z rąk  pryw atnych.

Monety zdaw kow e (2 1 5 groszy) 
bite by ły i ,do łycheząs  przce P ańs tw ow ą  
Mennicę w W a r lzaw ie  z krążków1 za­
kupionych przed k i j to  bity w  Szw ajca­
rii. Wobe-c w yczerpania  się zapasu tych 
k rążków  Mennica P ań s tw o w a  zamówiła 
now e w  fabrykach k ra jow ych . P o  otrzy­
maniu zamówionych ilości k rążk ów  z fa­
b ry k  p ryw atnych  Mennica P ań s tw o w a  
przystąpi do bicia moneit l-o, 2-u i 
5-o groszowych, które odtąd bito będą 
z jednego materiału. Monety 2-u i 5-0 
fclfoflowc, bite dotąd z m etalu  żółtego, 
pozostaną nadal w  obiegu.

1—-o—— .......p w w s " -i *
w yśw ietlaną na ekranie, ■ zechcą » »  bli­
żej zapo znać  z c iekawą historią pięknej 
pani ■ ,Several arys tukra ik i ,  k tóra  w y­
szła zamSź za Bourrona, człowieka 

»z nizin, n u w o ris z o f  rcprfczenlanta .tej 
bujnej i zdumiewającej energii, jakiej 
dziełem jest dzisiejszy M arok francuski. 
Bo tam -właśnie, w Maroku, dokąd paro 
zakochanych wiezie ten ezarnv okręt 
z cktadKi — tam, w s 'ód  lozkosznej 
p rzy rod y  afrykańskiej rozgryw a się 
w zruszający  dram at pani Krystyny i 
tam  rozkw ita  cudowna m ib ść  uroczej 
Lani Bourron, Romans ten, zaznajamia­
jąc nas z Marokiem, krajem, o którym 
niezadługo będzie si? mówiło tak samo, 
jak o Ameryce, k ra jem  wielkich możli* 
wości cywilizacyjnych — padaj-; jedno­
cześnie ciekawe ujęcie psych ;1 >{ji czło­
wieka św ieżo wzbogaconego, postać tak 
ze wszcchmiar i właśnie dzisiaj cie­
kaw ą.

Szajka „szczurów ftolsjowych“ 
otarta pocili aa linji [w fiis -to racB .

Lwósv, 24. października, 
(m) W  ticfm wczorajszym zdarzył 

silę wypadek, wskazujący na istnie* 
nie zręcznie zorganizowanej szajki 
złodziei kolejowych, z ntezwykłą  
bezczelnością operującej w  w ago­
nach I i II klasy, na przestrzeni 
Czerniowce—Lwów. — informator 
nasz podaje następujące szczegóły:  

Otóż w  nrzcdziale II klasy jechał 
do Przemyśla p. Berthr-ld Aron, b. 
starszy rewident kolejowy w Czcr- 
mowcaeh. W tym samym przedziale 
ulokowała się jakaś pani, jadą a do 
Krakowa. W Śniltynic o. Aron po­
wiesił futro koło drzwi. Obudziwszy  
się za stacią Bukaczowce. spostrzegł 
zniknięcie futra i natychmiast zaalar 
mował personal pociągowy, który 
doniósł o fakcie kradzieży policji

państwowej w  Cliódorowie. To w a-- 
rzyszka podróży którą zatrzymano 
w Chodorowie jako świadka zezna­
ła, żc miała widzieć jakiegoś młode­
go człowieka, przechodzącego kilka­
krotnie przez ten przedział. Równo­
cześnie stwierdzono zniknięci© t  tego  
samego przedziału podręcznej wa­
lizki z dokumentami i papierami war­
tościowemu którą tam zostawił to­
warzysz podróży p. Arena.

Śledztwo jest w  toku. Zdaje sie 
nic ulegać wątpliwości, żc ma się tu 
do czynienia z zawodową orgaitiza- 
eiją „szczurów kolśjowyitft", którzy 
wdzięczniejsze pole mają do działa­
nia w nocy, gdy podróżni śpią i 
wskutek tego nie mogą zwracać 

■baczincj uwagi na swe rzeczy.

L J L  j a

skim stroju, w k tó rym  odbywa? podróż 
po Afryce, piękny jest również p o r t re ­
cik na  k redo w ym  papierze.

Clande Farrere. „Nowi ludzie". Po­
wieść. A utoryzow any przekład Jana  P a -  
randowskiego. „L ektor" ,  1925. Atr. 338. 
P ow ieści Klaudiusza F a r re re ‘a mają w.

Polsce, jak z resz tą  wszędzie, szerokie 
grono w iernych czytelników. Każdą no- 
w o ś :  tego sym patycznego  autora  wita 
się z p raw dziw ą  przyjemnością. Zainte­
resowanie, jakie wzbudzdi , N o w i . Lu­
dzie", jest tego najlepszym dowodem. 
.Wszyscy ci, k tó rzy  .widzieli ię  rzecz

Rozgrywki o m istrzostwo okręgu
lw owskiego są na uK mczeniu. Pogoń i 
Lzarn. rozgryw ają  w dniu jutrzejszym 
CiLatnie zawody. Hasmonei pozostaje  po 

; w ycieczce do Przem yśla  jeszcze jedno 
spotkanie z L echu .  I y t  if mistrza ok re­
su  i w tym ręku przypadnie  w udziale 
t o gon i, k tóra  sw ymi ostatuieini w ystę-
1 ami dobitnie udowodniła, iż nań w zu­
pełności za.Auguje. Na drugim miejscu 
znajdzie się najprawjonodobiijej Idasnio- 
nea. Musiałaby ona przegrać obydw a 
zawody, by Użairnd mogli ja prześcignąć. 
U raruyin  p r z y jd * 5 się w tym roku za­
dowolić trzccicm mic;scem, cliyba, iż im 
tfasmonea w yśw iadczy  przysługę i nie 
w lobęc /ic  w.ęcej ani jeJncg;) punktu. 
Polonja osiądzie na czwaWii i’ozvęii. 
mając tuż za sobą Lccliję, k tó ra  zdoby­
ta się w tym roku na żyw atnjść, jakiej 
5-ię mkt po pi-jj nie sp o JA tw a t .  Bo ma 
wisieć nie utonie. Rowerze w tym roku 
nic nic pomoże, spocznie ona w silnych 
objęctach kd asy B.

Pogor. stryjska raz jeszcze p rzed s ta .  
wi się lwowskiej ,niblicmości, gra  ona
2. listopada z Pogonią II.

K ry tyka  w a rszaw ska  o występach 
nasmcmcj >cst zgodną co uo jecuiegci 
punktu. V7szystk'e oisma stwi;rd-.airi. iż 
z rchów aulc  si? i dyscyplina d rużyny  
lwcwśWej poiąasłSwiaia bardzp  wielei do 
zyczcjma. Czy to dopraw dy tak trudno 
poskromie swój tem peram ent przynaj­
mniej r.a 2X90 mimu?!

Znany z w ystępów  w e Lwow ie Aka-
dcmisłi i oldkluobon z Kopenhagi p rze- 
?r?,ł ostatiij.cj niedzieli zaw ody o mi­
s t rzos tw o  z Boldklubbcm 1903 w stosun­
ku 4 : 1.

Zatwierdzone rekordy. Niemiecki Zw. 
/ .  A. zatwierdził nast?puj tce rekordy: 
bieg 50 m. Hbubcn 5.4 sek .; 200 m. Hoii. 
ben 21.5 sok.; 200 m. z płotkami Tross- 
bach 27.9 sek.; I00D m.‘ P e l tzer  2:33.3;
10.000 m. B eda .f  32:14.2; 40 km. Hem- 
pel 2:35:56.2; bieg ,ma -amiiski 42.2 km. 
Hcmpel 2:47 05:2; 4X400 .MaiiMKInóT
Turn Ges. 3 ’25 4; sztafera 4004.300 +  200 
-L100 m. Hanheaner T. Q . l;5S.T: s z ta ­
feta olimpijska 14. T. G. 3:31.5. pchnięcie 
kulą Haynian 14.07S; oburą«z 24.08; 
■kole w zw yż  z miejjba Lclz 1,465; chód 
50 km. SfoYprt 4:34.03. ,

W in k j bieżącym  odbędą się jesz­
cze nastenującc spotkania niiędcypań- 
stwoiwe: 22. października w Llwc.-pału 
Anglja—Hoiandja; 2. listopada w Am­
sterdamie Holandja—ptdn. Afryka; 5. li­
s topada  Belgia—Luksemburg; 8. listo­
pada w Wiedniu Austr ja—Szw ecja ; 11. 
listopada Bclgja— Francja w Brukseli; 
23. listopada Niemcy— W tochy w Duis- 
bu igu ; 26. listopada w Londynie Anglia 
—ptdn. Afr: ka. S. grudnia A n g l i a - B d -  
g.ia; 14 grudnia w Stuttgarcie  Niemcy— 
Si\va;cai ja i 21. grudnia w Barcelonie 
A u s tr ja -H iszp an ja .  N S.

ZAWODY NłL DoiFLNE.
Niedziela 26 Inn.: Rozstrzygające za­

w ody  o m istrzostwo kd. B. Pogoń If. -  
Spaj ta. Zawody odbędą się na Cytadeli 
o godz. 11 rano.

O rodź. 4 rorzegira.ią RKIi z Orlętanń 
zaw ody  przyjacielskie. Mecz 19 p.—. 
-Biali zostaf przełożony na czw artek  
30. b. m.

Lw ów  ma przed sobą jeszcze kilka 
ciekawych spotkań. 2. listopada grają 
Czarni z H ism onea, a 9. zekkną się Pc- 
gcu i H asm m ca. Miejmy nadzi-sję, iż 
au ia  r.ic spraw i iiiespidzianki.
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mm mm Płótna i szyfony na pościel i bie­
liznę. .wielki wybór w barchinacft 
białych i kolorowych o>-a z w  fi. ne- 
la c h  wełnianych,— Poleca najtaniej 7535

u r a z  e s z m
L w ^ w ,  p l .  M a r i a c k i  4 .

B ttauka i wychowania

FRANCUSKA udziela !ckcji i kon w ersa ­
cji. Zgłoszenia do administracji pod 
„ F ra u c u s k a j f , " ' 7508-2

P R Z /G O T U JE  do egzaminu względnie 
rygorozm n sadow ego w krótkim cza­
sie. W arunki wedle umowy. Do admi­
nistracji pod X. Y. "75d(J-2

ROZPOCZYNAM od 5. listopada t rzy ­
miesięczny praktyczny kurs kroju i 
szycia. W pisy  przy.umfie codziennie 
„.foianda", S taszica S, boczna Clio 
r a f e z y /n y .  7377-8

k u p u j e  fortepiany, maszyny, kasy, 
meble. ęlu-azy, dyw any  Hp. Płacę 
najwyższe ceny. Nowacki, P ańska  17.

_______________  7480-3

FORTEPIAN, piżmu:), fisharinpuium ku, 
pię, . gotówka place. Uauak, P ańska  
21.'  7489-3

i Rozmaita

Posady h  praca

ASPIRANT FARMACH

BUCHALTER bankowy, siła nienvs;:<> 
rĄunia IHls/.uku.K. '/ajęcia na kilka E" 
dżin dziennie. /.‘-'.ios/.enia do  A.Śtuuii 

,'sti acji pod szyir.i „A. P. S..-1 7525-

Mieszkania, lokale, sklepy

I Kupno, sprzedaż, zamiana

; PAPUCZE, pantofle, meszty  do gimna­
s tyk i i t. p. m j r  j/.maits/.e obuwie "we 
w szystk ich  wielkościach poleca i J,yjŁ 
konrjc  na zamówienie fabryka ul. 
Wrenowwkicii -1. 7550-3

I
BIURO IN l E M C Z V N O W S K1E j , Lwów, 

plac Akademicki 3., le r ć in i  po­
leca: wszelkie siły i::uic/yc:cb kie,
lo i  y, pielęgniarki do niem ueiąt. F ran-  
caski, kucharzy , kueiiaiki. gospody­
nie, oficjalistów gospodarczycii , s łuż­
bę wszystkicii zawo.dńw. 7555-5

WITEK T AfJEUSZ LUDWIK unieważnia 
zgubiona k s i iż c c /k ?  wojskowa. 7555

UNIEWAŻNIA.'! Książeczkę wojskową

- ”™  j
dWul.tnią i

wystaw:i;>na przez P. K. U. w Stryju 
skradziona mi w  D rohęo yc /u  w lipcu 
br. na  nazw isko Jau Zynalo z Dobie­
gu ad Podbuż. 7538

UNIEWAŻNIAM dękiimenla wojskowe 
! wydane prze', i ’. K. U. tia nazwisko 

lóziil Bclbart , 75-10

prak tyka  puszjjk.iic pusad\ W,mli
It OŚĆ w AJ PUlistrae.iji. Podwale 5, pod 
..Aspirant". 7472-3

MŁODA, ZDOLNA I ENERGICZNA LA- 
BORANTKA z dłuższa praktyka, m -  
tyfow aną sita, poszukuje posady w 
jednej z aptek lwowskich. Łaskawe 
zgłoszenia p j d vl,Laborantka“ do admi­
nistracji „Gazety Porannej '1. 74'J0-o

BTJCHALTER-RiLANSISTA z długolet­
nia prak tyka  bankowa i handlowa Do­
szukuje posady ,ve Lwowie Uib na 
prowincji. Przyjmuje wszelka jir LUr; 
b u c h a l tm  i su "■ cod --iiiaoli puppJudn.iiiL 
w i c i  t sk . łw ; żył'i.szcdij pod „ Z u ­
miejmy11 Jo  aJniiuistr . 7497-3

L I C Y TA CJ A DE Bi ) W  w l i us in t yn l c  o- 
itroczona nn dzień 27. października 
1924 z p? woliu ś\v:ą t  żydowskich 

-  7518

PASY brzuszne, rupturowe, maciczne, 
suspens-, rja, pi fezerwatywy, pończo­
chy gumowe na żyiaki, opaski men­
struacyjne , p esary  rozmaite, hegary, 
gąbki, s t rzykaw ki zapobiegawcze di* 
pań itd. tylko STANISŁAW BARAN. 
Lwów , Akademicka 26. 6900-3

1
MAM W KRAKOWIE 4 pokoje /. p rzed­

pokojem niedalek i plant z kotnf wtem 
(eiektiyk.J. guz, łazienka itd.) zamienię 
na takie cweut. większo wc' ! .wmv.ip? 
St. Snkalski. I .wów. O kręgow y Urząd 
Ziemski, Legionów | .  74h2-3

SZUKAM mieszkania z  trzech pokoi i 
kuchni z komfortem. Dam w ysokie  
odstępne w dolarach. Zgłoszenia do 
Administracji .!. W . 5255

, PRACOWNI \  FU TER Miewało Malca
1 wykonujp w sz.lk ie  roboty  kuśnierskie 

po najniżs/y,.ń  cc lfe i t .  Motel Luropcj- 
1 ski, plac Marjacki I. 4. w podwórza.

74r>9-5

! MOTORY ropne «d 0 do iiino HR. U;z,a- 
| dzeuia mli ńąićie. prasy do oleju, ojłfA 
j L a ik :  do nu lali i Arieow ;i na dijfodji* 
i SprJty, era/, li un^mLic, Inlinin-., -pasy, 

ohłjc, smui , t offi', p-ijŻr Machę m (cyn­
kowaną nolefa 

..PILCH", Lwów, ul. Batorego 4. 
Oddział) : Tarnopol, Ifochyókictyska..

' 6196.15

PENSJONAT ANUTA, Kopernika 3 tel.
. 2300, wolny pokój od zaraz. 7458-3

D W A  P O K O JE przechodnie do w y n a ­
jęcia z wiktem dla panienek uczęsz­
czających «do szk-)ły lub urzędniczek 
za pio\yiantv lub pieniądze, fortepian 
ewentualnie nauczycielka fortepianu 
w  domu. Zgłoszenia pod . .W dow a" do 
administr. „Gazery Porannej" .  7485-2,

SPRZFDAM kaw iarnię  i res taurację  
p ierwszorzędną i świetnia prosperu ją­
cą w Małopoiscc. w mieście o 40 tys. 
mieszkańców za haram y dostępną ce­
nę z pow odów  familinych. Zgłoszenia 
do admi-n. „ G a ^ t y  Porannej"  pod 
„Pew na egzystencja" .  7539-2

DB08S1HIII P M
Lwów, ul. C f iu r p z p n y  Ł 31.

Wykonuje w s z e lk ie  r o b o ty  w  za­
kres d u k a r s l w a  wchodzące.

Skrzypce  szkolne!
w w ielkim  w yborze po cenach p rze ­

stępnych poleca 732 ‘jJ
F R A N C L C Z E K  i H E W C Z Y k
k r a ś  w y t w ó r n i a  i n s t r u m e n t ó w  muz. 
Lwów, G r ó d e c lu  2 b, obok Al. te ilrn .

CTJ OLLA
n a j le p s z a  hygisn.]

GUMA
petna gwaraneyaz 
Wszędzie do  ̂
naby

na jó zka. N arzuty, Ku­
ci*, ordry, Materace, 
r a p c i ,  D yw any, L i-  

J cm .  ( ie ra ty  i M a ­
l e j e  m eblow e poleca 
I o n a jn iższy ch  cenach

z a k ł M} d e k o r a c y j n y
L w O w ,  7552

ul. S ob iesk iego  2.

H9PY
5. REISS,

Kapelusze
dam skie i m eskie

t*WST&mm F A C H O M  na 
n ań iow sze  fasd ttj TYLKO

F ie rw sza  K rajo w a ) F a b ry k a  K apci uszy

Rudolfa NEUWELTA
P la c  M a riack i  8 , u!. R-z im  erzn w sk a  2 5 ,
t:l K ra k o w sk a  2 5 , Grńriec/.a 72 ,
7198  Balsnow a 3 .

HURTOWMY SK Ł A D

F U T E R
I R O t Y  B B t t f ,

KOTW i 1UHI‘(»KIER
Lwów, Lbft  nć’,3 33, I-1’- w Podwórzu
s p rz e d a je  detajlicznre po oe- 
nach hurtownycti. S p ec ja ln ie  
poi  c a  s ię  baranki kryntykie

n a  żak ie ly  d am sk ie .  7 0 6 IJ

1W
Kołdry, m a tera ce , poduszk i, chodniki 

oraz kom pletne w yp raw y — p leca

K?7.' SKib.ński, kop̂ S ^  a
(naprzeciw Szkowrona). 6hlr'i

Gaoao holenderskie
n ad zw ycza j a ro m a ty czn e  firm y F 

k u -ff & Co i D e J on g  p o leca

i i o i  HrupińSkit
LWÓW, AKADEMICKA 4.

Przedstawiciele,
Aicŵ zyiorzy

i Ajenci
miejscowi i podróżujący 

l> o tne b .)i.
R c ile Ł fu je  s ię  na o d p o w ie d n ie  i w y ­

k w a lif ik o w a n e  fa ch o w o  s iły .  W  o łc r U c u  
ak.wiż.-jMojiiw' i p o Jró ż u ją ę y  d i  inus> u 
b w ę  wymic-.ni-juę b ran że, w  k t ó ry c h  i.c- 
fle kta n t ' je st d o b rz e  w p ro w a d z o n y , 
w z g lę d n ie  m ie jsco w o ści, któ re  rc ile k tm ;- 
to w i d o k ła d n ie  są z iia n e. W a ru n k i p t(?-L 
c y  i w y iia .g ro d /.i:n ia  s t o s o w n i e  d<i li­
n io w y .

fjferty z dokfaduem curric liuiii yfi ię 
f referencjami należy przesyłać kul) „K. 
A, IV* pod adresem T ow arzystw o Re* 
klamy Międzynarodowej, jen. renrez na 
Polskę firmy Rudolf M ossc, W arszawa. 
M arszałkowska (24. 7.JB

ROZPRAWA OFERTOWA/487
crtf-m -przedaty w  pow iecie sądo w ym  sla ro -e am b o rskim  terz-nu naftow ego, 
o ko ło  300  m oryńw , przysM iftującepo .* ?zcz.e na 2 lata, z praw em  p ro lo n g a t’ 

na dalszych lat 31 . r. sz ybem  prmf nk>yvvu; ni, ednak zaniech anym , 
o ic rty  /.ao p atr.o ne w w a d iu m  iia jin iu b j U ) o h a r o w a u e j  c-u y , na leży  

•waos r  p ' seninie, najpóźniej do końca listopad a b. r . U lo  G a lic y jsk ie j K a s v  
O szc/.pdjiośri we l.w o w iy , gdzie (i,ż w  O udziafo h ip o le czn y m  można zasięgnąć 
bliższych in ornyjej. —  Kasie' w olno nie p rzyjąć -żadnych z w n iesio n ych  ofert.

m m m m m m m m m m m m am m m 1111 w m  m m m m m

ij flo ś i S i  i MwmW. JłS£ia,
U l.  l. 11.

Rozmaite delikatesy krajowe t zagraniczne, S p e cjaln o ść p raw d ziw y tni-id
7547  Fuow y. Oryo nalne karlcbadzkie rucharbi,
W sp an u tły  bufot. K u ch n ia  pod własnym zarządem  otw arta ocl 8 . ra n o  d )  11 . w  n o c y .'

Wykwintimy obiad $ 3  dań zł. 1.10.
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Źródło dElihatesóiis!
Firma przedwojenna założona w  r . 1908.

S s la m i  w ę g ie r sk ie ,
B .y o d z a  w ig ie r sk a ,

C m enJal ,  R o g u e fo r t  f ranc . ,
E id a m e r  h o len d e rsk i ,

S ard y n k i ,  J a rd e ik i ,
W szelk ie  konse rw y rybne.

Kwargle o ło m u n ie c k ic .
Kawior a s t ra c h a ń sk i .

S z p ro ty ,  Piklingi,
Ł o s o ś ,  w ęgorz  i innfc de l ika tesy  

p o le c a

C H A I M  S O B E Ł
7523 L w ó w ,  OJ*6 w  41.

o

Cena OGŁOSZEŃ: Za w iersz 1 szpat, 
toww ni:Jimetrowy w ogloszeirach zw y- 
ktych 12 gr.: w  nadesłanem 30 cr.: po
kio-nice 35 fir.; w tekście  ( kronika,  re­
port, dział ekonom,  itd.) 40 gr„ na pier-

wszej stronic 45 gr.; za jedno słow o w li 
drofcr.ych ogłoszeniach 6 gr.; w .rubry­
ce kupno-sprzedaż 8 gr.. matrymanial- <j 
ne k o r e s po nd e nc j e  prywatne 12 gr., dla i 
poszukujących pracy 4 gr.; jedna cała. !■

Mi ona w 'ogłoszeniach za tekstem 283 
zł. pod.; 1 cała strona w  fzęścl teksto­
wej  4S0 zł. poi., cala strona pod naglć 
wk i cm  57G zł. poi. Ogłoszenia zamiej 
scow e e  3U9S drożej, — Ogloszeuia za­

graniczne o 50® drożej. Za ogłoś ta­
nia w  miejscu zastrzeżeniem, ogł.iszt- 
uist nspbno stojące t bez numeru dolicza 
sie 25%. O doow tedńalnośd za term in>  
w y druk ogłoszeń aie przyjmuje sie.

©  @  Naleźytość pocztową miesięczna 4 zł. 25 gr. —  Z dostawa na miejscu lub prze- (5) ®  
©  ©opłacono ryczałtem. ^ A v l A U . H l  C l  a  I d  Sy ^  paC2towa 4 zł. 50 gr. —  Za granicą 5 zł. 50 gr. —  ©  ®

i i u i.i  i\oV. k i  . j o ci ił - / t: i»i- Mi c Lwowie. Odpowiedłtiaiuy reda pyr: MARJAN M A ^nA L J


